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Pb odrzucenia propozycji stronnictw demokratycznych

dalsze rozmowy z PSL st| bezprzedmiotowe
Uchwała konferencji czterech stronnictw

• WARSZAWA (PAP). W  dniu 26 
bm, odbyła sję w  Prezydium Rady 
-MńAtstrów konferencja ; przed sta'wir 
^ieli PPR, PPS,,SL i SD. Po przedy­
skutowaniu i zanalizowaniu sytuacji 
politycznej,, w  kraju, .stwierdzono 
•zgodnie, że wobec odrzucenia przez 
PSL wszystkich propozycji utWorże- 
nią bloku wyborczego 6 stronnictw, 
•dalsze rozmowy stają się w  tym  

, zakresie n iecelow e i bązprzedmió- 
towe. Jednocześnie przedstawiciele 

Sfto&mltw IśtapftSzajft źe uwa­
żać będą sw oje propozycje w  spra-

Gzy de Ganlle kandyduje na 
prezydenta republiki

PARYŻ. Według^ relacji agencji Fran­
ce Presse, pogłoski, jakoby gen., de 
Gaulle zamierza! kandydować na pre­
zydenta republiki są có najmniej przed­
wczesnej ‘ Zapytany o zdanie na temat 
projektu kdnSty|ueji, gen. de'Gaulle za­
znaczył, że nie jest on kandydatem na

P c z u p o m iita m u
że w niedzielę, dnia 29.9* br. 
o godz. 15-tej w sali Teatru 
Miejskiego we Wrocławiu, 
przemawiać będzie w języku 
polskim

Łom. JC. Zittiacus
na temat

n a szy ch  granic  
zachodnich

Żadne stanowiskó. Zmiana tej de­
cyzji mogłaby' Nastąpić jedynie pod 
warunkiem takiego zrewidowania pro­
jektu konstytucji, któreby odpowiadało 
jego /pogjąite4i.Łv,*  i  1

w ie bloku za już niewiążące. Cztery 
wymienione stronnictwa polityczne 
podkreślają, że całkowita odpowie-: 
dzialność za zerwanie bloku wybor­
czego 6 stronnictw obciąża Polskie 
Stronnictwo Ludowe. Przedstawi­
ciele PPR, PPS, SL i SD jeszcze raz 
potwierdzają sw ą decyzję pójścia

do Wyborów w  bloku wyborczym  
czterech stronnictw. Ewentualne 
przystąpienie do bloku wyborczego 
Stronnictwa Pracy lub grupy PSL f i l  
Npwe W yzwolenie, uzależnione bę- 
dżię ód decyzji w  tej sprawie ich 
naczelnych władz oraz dalszych de­
cyzji’ 4-ch wymienionych stronnictw.

W  tęj nowej sytuacji należy uznać 
dalszy udział PSL w międzypartyj­
nych komisjach porozumiewawczych 
za niecelowy. Międzypartyjne ko­
misje porozumiewawcze będą się 
zbierać w  składzie; PPS, PPR, SL, SD, 
SP oraz przedstawiciele PSL 'Ą-, No­
w e W yzwolenie.

Rok II

S)ziś ot numecze:
fyojtra domową* w Grecji — str. i. 
„Precz z Chin" — str. 1 
Rząd Polski wzywa Polaków do po­

wrotu —-■ str, ,2
K. Zillacius — Między dwoma woj­

nami —r str. 2 - /’ ' ' •ŻJ, '
peklariccjd polityczna Stronnictwa 

** Demokratycznego — str. 4 
Obrom przed bombą atomową Jest 

możliwa -r-1 str. 6

JP R E C Z  Z  C H IN !” ,
Naród chiński żąda ewakuacji wojsk amerykańskich

MOSKWA (PAP). Agencja Tass do­
nosi z Szanghaju o zorganizowanej tahi 
przez miejscowe grupy demokratyczne 
1 liberalne kampanii pod hasłem „precz 
z Chin". W związku z tym chińska pra­
są demokratyczna podkreśla, że ruch, 
który ogarnął obecnie postępowe koła 
Szanghaju będzie ’ przeciwdziałał pró­
bom elementów reakeyjriyefrźrrnerzW 
jąoyeh do poprowadzenia narodu ame­
rykańskiego przez tego udzM w woj­
nie domowej w  Chinach, pp stronie 
Kuominttirtgu drogą "zniszćzenia. Pomoc 
udziełon'a‘ J pfźez rząd amęrykąftskt 
Kuomintangowi nie tylko preyczYnia 
się do rozszerzenia wojny domowej^w 
Chinach; lecz również' zagraża pokojo­
wi na Dalekim Wschodzie i na całym 
świecie. r —.. ” ri-' ,

Przedstawiciel chińskiego stowarzy­
szenia ludowego, dążącego do zapro­
wadzenia pokoju w Chinach Szan-Chi- 
Ley na konferencji prasowej w Szang­
haju oświadczył, że jedyną drogą, pro­

wadzącą do przywrócenia pokoju, ,w  
Chinach’ 'jest wycofanie' wojsk amery­
kańskich ’ i przerwanie amerykańskiej 
pomocy dla Kuomintangu.

MOSKWA (PAP). Kampania, Jnera- 
wańapfżez ugrupowania dfefiiókratycz,-- 
he i liberalne, po/:ostaje,,w związku z 
analogiczną kampanią ugrupowań de­
mokratycznych w Stanach Zjednoczo­
nych. ‘■'li
a, Dzienndr Sząn^iajski ,Jiła^o-W au- 
Bao“ wyraża nadz-jeję, J ż .;^ ch  ten 
.przejawiający się jedpoćzę&nie w  Sta­
nach Zjednoczonych i^Ch%ach/'Stańife 
na przeszkodzie dążeniom reakcji ame­
rykańskiej, tęhcącej, sprpy^adzjć naród 
amerykański na zgubną drogę. .Dzien­
nik" podkreśla, że pomoc udzielana 
rządowi Kuomintangu przez rząd USA 
podsyciła wojnę .domową w Chinach,' 
i nie tylko przyczyniła się do' z\vlęksżę<- 
nia cierpień narodu chińskiego, ąlę i db 
zagrożenia pokoju na Dalekim 
Wschodzie i na całym- świecie.

Ewakuacja wojsk brytyjskich 
z Aten

LONDYN- (PAP)* Agencja Reutera 
donosi, żó wojska bfytyjśkie *rózpoŁ 
częły ewakuację z Ątbp. W^bbfąły się 
ońe/już z'przędmieść Flifada i Kiffisja. 
Wojska tei wycofeją Flifada i Kiffisja. 
Aten i okręgu pwśstełecznego i będą 
rozlókowatife w okręgach centralnych 
Grećjk

Koresponą^t. Agesneji1 Reutera <teda» 
je, że - liczba wojsk brytyjskich w .Orę  ̂
cji wynosi obechrę 50 tys. Mają o”e ijyć 
stoppiowói, zredukowane do liczby 
35 tys. żołnierzy.

Ostrzeżenie dla dziennikarzy 
w  Norymberdze

NORYMBERGA (PAP). Sekretariat 
Trybunału Międzynarodowego w  No­
rymberdze ogłosił ostrzeżenie, które 
stwierdżą, że każdy dziennikarz może 
Sie,nafażić na poważne konsekwencje 
zę^sfroftyj.prokuratury i amerykańskich 
włądz’. tw|jskowyeh ,,za przedwczesne: 
opublikowanie treści wyroku prze- 
ciwko niemieckim przestępcom wojen- 
nym“.

Dragi Stanów Zjednoczonych
• WASZYNGTON (PAP). Amerykań­
skie ministerstwo handlu podało, wia­
domości w  czwartek, że dług narodo­
wy Stanp^ Zjednoczonych, wyniósł w  
M45 roku 400466 milionów dolarów. 
W .4944 "roku dług ten wynosił 365115 
miKonów dotorowr a w. 1946 roku1 yj? 
360 466 milionów dolarów.

Zemanie rokowań egipsko-feiyfyjskidi
i  LONDYtf)|PAE). iAtfeneja Reu­

tera z» Kairu,, ze, dplegaęja egipska 
odrzuciła wniosid.W ^ditf^fi óśi&tniÓ* 
przez W iejką Brytanię, w  rokpwa- 
niacho rewizję., traktatu z 1946 r. W  
sobotę delegacja egipska ma wręczyć

Wojna domowa w Grecji
; LONDYN. (PA P) Agencja R eutera donosi; 
że w -Atenach - odbyto- się posiedzenie Central­
nego Komitetu Greckiej P artii Komunistycz­
nej pód -pr-zewodnictwieni Zaehardaiłesa. Po po­
siedzeniu ogłoszono komunikat stwierdzający, 
że państw a bałkańskie nie ponoszę żadnej 
odpowiedzialności za tos co się dzieje obec­
nie W 8i*ejŁ W ojna aóń&Swa' w  GiWji ńgp‘! 
stała spowodowana przez prowokacje monar­
chistów, i faązjwtów greckich, popieranych 
przez Anglików.,; Jedynym wyjściem a  sy­
tuacji —. czytamy w rezolucji — jest, utwo­

rzenie nowego rzędu greckiego, opartego h a  
szerokiej' koalicji - międzypartyjnej; Jednym 
ż pierwszych zadań .‘takiego rządu byłoby 
wysunięcie postulatów natychmiastowego wy- 
eofania wojsk brytyjskich z Grecji.

NOWY jpRK,^,(;P^.P.).. Kór#społtdept. ate&» 
;śki ^ e w  York Post" dd&d^, *:że- arm-gi greci 
ka w walce z powstańcami, w Tessali Używa 
angielskich: samolotów rakietowych. • ■TJraęd’- 
n icy ; TJNłlRA 0'baw ia^ się, że walki w Tes- 
seli wpłynę w  znacznym stopniu im' pogorszę-

Należy bronić uciśnione narody świata
oświadcza Wyszyński na konferencji w Paryżu

-PARYŻ. PAP. Na piętkowym posiedzeniu 
komisji gospodarczej dla państw bałkańskich 
postanowiono, że Rumunia powinna zapłacić 
75% odszkodowania za szkody, materialne, 
wyrządzone Narodom. Zjednoczonym podczas 
Wojny., Komisja uchwaliła wniosek francuski 
W tej sprawie 9 głosami przeciwko 4, przy 
czym :Słańy Zjednoczone wstrzymały się Jod 
głosowania. <Na posiedzeniu komisji , wojsko­
wej głosowano nad poprawkę greckę, żędaję- 
ęaa by . w. traktacie pokojowym z Bułgarię 
znalazła się klauzula,, : zabraniająca Bułgarii 
posiadania ' motorowych łodzi torpedowych.

Poprawka grecka została uchwalona 13 fo sa ­
mi przeciwko 6, przy czym Francja i Abisy­
nia powstrzymały się od głosowania. Delegat 
radziecki gen. Sławin stwierdził, że : nie ostę- 
gnięto wymaganej większości 2/3 głosów, wo­
bec *szego powinno być złożone. sprawozdanie 
na plenarnej sesji konferencji. z wyłuszczeniem 
poglądów większości 1 mniejszości.

Przed odroczeniem obrad powzięto uchwałę 
odbywania, począwszy od soboty po' 2  j)osie- 
dzęńia dziennie. Komisja polityczna i ' teryto­
rialna dla Włoch rozpatrywała wniosek au­
stralijski, proponujący utworzenie europej­
skiego trybunału dla obrony praw człowieka.

Członek parlamentu brytyjskiego zbija 
fałszywe wiadomości o Jugosławii

* LONDYN., ^.Członek p artu  ,pracy, poseł 
Leąlie Sollęy^ który 'djjplero co powrócił 
i  Jugosławii,,ośw^adclaył b a  zebraniu pu- 
bil& ńyin ,. ż‘e ' jia, zasmźie j)oc’zyriionyćh 
p r z ^  mego spostrzeżeń w Jugosławii i 
Grecji, kłamstwem fasZystowśkim jest 
pT»ypuszczeńló, ’ iZ Jugosławia m a coś 
wspólnego z m&jącą; obecnie m ie jsce  
■w®itią R^flęwą śs :©i>enji; :Wfąjna. jest. bez- 
pośrednim  wynikiem działania i faszy­

stowskiej policji kryminalnej, która znaj-
dujb Si ę p ó  d k i ero wni c tweA1 rządu’ greć-
kiego. Jak mówił daliej Sćmey marszałek 
Yijo 'oświadczył mu, że choć jego rząd 
jeśt zaniepokojony sytuacją w Grecji, to 
jednak w interesie Jugosławii, leży 
utrzymanie z Grecją tak jak  z każdym 
innym państwem pokojowych stosunków. 
Solley do.dal, że rząd,' brytyjski -ponosi 
wielką odpowiedzialność za to, co - obec­
nie dzieje się w Grecji.

Podczas debaty , wystąpił delegat radziecki 
Wyszyński, który ' oświadczył, ' że propozycja 
nie nadaje się do przyjęcia, a W każdym ręi 
zie nie powinna figurować w traktacie poko­
jowym z Włochami. Komisja prawna konfe^ 
rencji paryskiej rozpatrywała już podobny 
wniosek i zaleciła, by sprawę przekazać Orga­
nizacji Narodów-Zjednoczonych. W dalszym 
ciągu™ Swego przemówienia, minister Wyszym 
ski powiedział: „Dlaczego nie" mielibyśmy
stworzyć światowego trybunału dla obrony 
praw człowieka? Dlaczego nie występuje się 
w obronie praw tych, którzy tego , najbardziej 
potrzebują? Dlaczego nie .wspomina się o 
mieszkańcach. Azji ? O murzynach w Stanach 
Zjednoczonych ora* o Indonezyjczykach?" ■ 

Przystąpiono do głosowania i komisja od­
rzuciła propozycję australijską 15 głosami 
przeciwko 4. Brazylia wstrzymała się od glo-

nią sytuacji żywnościowej w Grecji. Wieśnia­
cy greccy bowiem- w  obawie przed oddziałami 
greckimi, które pacyfikują Tessalie, uciekają 
wraiz z  rodaimami w/gÓlyn-łnle idosflą^o re łp  

LONDYNl ..(PAPJ J a k  ~doA(S'"z‘ A tS i 
agęncjo,- Bmitera bijtro jmM tyczne Grteokiej 
Partii Komunistycznej opublikowało oświad­
czenie, obarczające o dpo-wiedzialmoścdą za 
rozndieęońi© w ę jw  dom<y(tej.w„Grecji Wielką 
Brytanię. Oświadczenie 'stw ierdza. natomiast, 
że państwa bałkańskie nie ponową winy. P ar­
tia  k»m$BŚĘ#iS|$t w-”  ̂ dizufii-iraśnAu wyjścia 
ż. 'sytuacji wysuwa prapożjłoję .stworzenia rzą­
du SuOrimki, • rządu ’ szerokiej: kpałrćjij obej­
mujący; również EAM. Pierwszym zadaniem 
nootego ; rządu - byłoby; usunięcie brytyjskich 
ŚŚP zbrbjhyeh - z ‘ G recji.'!.
' l O-RDYŃ. (PA P) W depeszy z Aten agen- 

cja Reutera przytacza ofiiejalme .wiadomości,, 
według kt.ÓJ;yęh w czasie o sta tn ie j. obławy .w 
zachodniej Macedonii zginęło 51 „bandytów*1 
a poniosło rany;,115; Wojsko i  żandarmeria 
straciły; 8 - ludzij ;9 raniono a  30 Zaginęło. Ak­
cja, ta  była skierowana przeeiwk® różnego 
rodzaju uzbrojonym komtónistów," li-'
czącym 10p0-^1500 Ińdkd, któro w' dniu' Źll> 
sierpnia zaatakował^ i  zajęły Obwód Deskati, 
gazie znajdował śdę garnizon, złożony z kom­
panią gwardii narodowej i  żandarmerii. Wal­
ka trwałh cs^y.#^,eń; j  wojska rządu greckie­
go poniosły straty . Po nądęjśęiji nocy regu­
larno .wtp jska grecWód otoczyły partyzantów i  
odcięły im drogę.. Mimo to w czwartek. Tfcde- 
czorera partyzanoi wycofali się z góry na 
północnym wybiweżti* Teśsa-łM w- połowie' dro­
gi pomiędzy 'miejscowościaińa Larissa i  Gre- 
vena.

]Órzfiwodi3fci|cemu Ifclegacjł bry- 
tyjskiej, Lordowi Siangate, odpo­
wiednią ndt^ /w  kiór^ stwierdza, że  
uw#ża dalsze rokowania za zbędne. 
Nptą stwierdza, że 3-łetrli termin* 
wysunięty przez delegację dla ewa- 
kuówania , w ojsk brytyjskich, jest 
źbyt długi.^ Następnie nota żąda b y  
całą dolihęi N ilu znalazła się pod 
panowaniem Egiptu. Dziennik „Jour­
nal d’Egypte“ pisze, że nota w y ­
raża minimum żądań egipskich i od  
któryęh nie odstąpi w  ewentualnych  
dalszych ' rokowaniach. D elegacja 
brytyjska uda się do Londynu po 
iiowe instrukcje4.-'

Bożliwośc zmian w składzie 
gabinetu brytyjskiego

LONDYN (PAP). Zgodnie z donie­
sieniami; ź  dobrze poinformowanych 
źródeł londyńskich,, przed zebraniem  
Się- parlamentu brytyjskiego w  dniu 
8 października zostaną prawdopo­
dobnie ogłoszone zmiany w  skła­
dzie gabinetu. ~

Panuje przypuszczenie, że m i­
nister lotnictwa lord Stansgate, i mi­
nister. wojny Jack Lawson ustąpią, 
zef swych stanowisk, przekazując je  
ludżiom. młodszym. B.. wiceminister 
lotnictwa John Strachey* który pia­
stuje obecnie tekę ministra aprowi­
zacji, zajm ie prawdopodobnie  miej- 
sce lordA Stansgate. Sekretarz paila- 
mentarńy,. hct-dlu zamorskiego H . A. 
Marguaąd.;' >który :ol)ieżdśr o&sdfiin 
Europ'ę,Sźhagdije się wśród k an d y-.. 
datów na minstrów. Obecny pierw­
szy iordwdmisąiicjŁĄ; N. A lexander " 
będzie prawdopodobnie kandydatem  
na stanc#tfisk( ministra obrony, któ- 
re dotąd zajnuje premier A ttlęe.

T O W A R Z Y S Z E  ! 29 września rb.

Bierzcie m a i  o w y  udział w 
obchodach Dnia Spółdzielczości!

Dzień Spółdzielczości
jest świetem n iżej Partii

Redaktor naczelny przyjmuje codziennie z wyjątkiem sobót 
w  godzinach od ł ł —12. Sekretarz przyjmuje w godzinach 

I od f  lt* : Nadesłanych rękopisów redakcja nie zwraca
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Rząd Polski wzywa Polaków do powrotu
Przemówienie tow. Premiera Osóbki-Morawskiego

Przed mikrofonem Polskiego Radia 
Premier. Rządu Jedności Narodowej 
Towarzysz Osóbka • Morawski, wygłosił 
nasląpujące przemówienie:

Terror okupanta niemieckiego, pragnienie 
dalszej walki * wrogiem, zapędzenie do przy- 
musowych robót i  różnorodne koleje.losu wy*

’ pędziły liczne rzesze Polaków z własnego kra­
ju  M  emigrację. Emigracja ta jednak w swej 
większości nawet zdała od kraju dobrze wypeł­
niła twój obowigzek wobec kraju, -walczge u 
boku aliantów w polskich formacjach wojsko­
wych, pracując u boku aliantów w polskich 
formacjach wojskowych, pracując V fabrykach, 
day nawet pobierając nauki w szkołach i uni­
wersytetach. Po oswobodzeniu kraju należało 
Jak najrychlej wrócló do sw oich,' #eby  tntaj 
razem odbudowywać niepodległe-państwo, co 
jeet nie mniejszym naszym obowiązkiem, niż 
miniona walka 'o jego uwolnienie. v Tak też 
część ljaszej emigracji postąpiła. Bardzo wie-1 
lu żołnierzy i osób cywilnych wróciło do kra-J 
ju  i  stanęło wspólnie z nami d»xtwerćzej pra­
cy, ale..'jeszcze pokaźna liczba Polaków pozo­
stała w; różnych krajach, z których -Część opóź­
nia swój powrót, część się waha * decyzją, a 
niektórzy nawet nie m ają zupełnie zamiaru 
powrócić do ojczyzny. • To ńjenine dla. kraju 
naszego zjawisko, Wypływa z jednej strony z 

. niedoceniania palącej potrzeby Waszej W oj- I 
czyźnie, z drugiej strony wskutek nieuczciwej 
i  kłamliwej propagandy, przedstawiającej sto­
sunki W kraju „w najgorszym świetle.

Wskutek wymordowania przez Niemców kil-j 
ku milionów obywateli polskich, przy czynił 
Wymordowano najaktywniejsze jednostki, od­
czuwamy tutaj duży brak rąk f  ńiózgów doj 
pracy przy odbudowie kraju. Brak nam przede 
wszystkim wszelkiego rodzaju robotników fa­
chowców oraz Wszelkiego rodzaju pracowni-1 
ków umysłowych, ■ inżynierów, techników, le­
karzy, (prawników, nauczycieli, profesorów, 
urzędników, oficerów, podoficerów, księży itd. 
To też Ze szczególną radością witamy w kraju 
każdy okręt, każdy transport repatriantów z 
zachodu, nie tylko jako swoich braci, ale rów­
nież jalm tych, którzy nam pomogą odbudować 
zniszczenie kraju i naszego uiepodległeao 
państwa. Ci, którzy już powrócili, mogli się 
nsocznie przekonać, że spotkali najbardziej 
serdeczne przyjęcie i szybką możność uczciwej, 
radosnej dla każdego patrioty pracy dla swego 
kraju, dla przyszłości swego narodu.

Nie iaa u nas w kraju jeszcze -dobrobytu, ale 
wre gorączkowa praca i następuje ciągła po- 
prawa /.naszej sytuacji politycznej, 0p  nawet 
wprawia, W zdumienie cudzoziemców i budził 
szacunek dla żywotności naszego naródu. War-I 
szawa, która była jednym wielkim rumowis-l 
kiem, dźwiga się do życia i jest -już/znowu ż | 
pełni naszą stolicą, w której mitrach mieszka 
ip ra c u je  z górą 580'tysięcy mieizkańców. Na 
wybrzeżu oraz w licznych portach naszych 
w »  gorączkowa praca. Fabryki, które o r a M  
i które osiągnęliśmy na Ziemiach Zachodnich 
prawie wszystkie w pełnym ruchu. - W wielu 
dziedzinach produkcji przekroczyliśmy stan

przedwojenny, jak np. w Węglu, elektryczności 
itd. Pomimo dużych zniszczeń nasze życie 
naukowe i . kulturalne kwitnie lepiej, niż przed 
wojną. W szkołach' wyższych dzięki bezpłatnej 
nauce i szeroko stosowanej zasadzie udziela­
n ia stypendiów, w  ubiegłym roku przekroczy­
liśmy grubo stan przedwojenny, a w nowym 
roku zapowiada się dalszy poważny przyrost 
studentów. Mamy więcej gimnazjów, Szkół, do­
mów kultury itd. Każdy miesiąc naszej pracy 

kraju przynosi takie zmiany na plus, że kie­
dy indziej nie osiągnęlibyśmy tego przez rok.

Rodacy! Każdy wasz miesiąc opóźnienia 
powrotu do kraju to ; wielka strata dla was i 
dla ojczyzny. Ludzie złej woli namawiają was 
do pozostania na emigracji, jaka tam może 

czekać przyszłość? Poniewierka u obcych, 
może nawet bezrobocie albo traktowanie, jako 
obywateli drugiej klasy, a ponadto tęsknota za' 
ojczyzną, za własną wsią, czy miastem, za ro­
dziną, za przyjaciółmi, za polską mową. Tu, 
w kraju, czekają was najbliżsi przyjaciele i 
potne ręce roboty dla kraju, dla jego odbudo­
wy, dla szczęścia własnego narodu, tam — tu­

łaczka, poniewierka, tęsknota. , Czyż nioże^fo 
się więcej wahać? Czyż tak trudno w vhratafia 
ojczyzna, czy tułaczka u obcych? Wracajeie
wszyscy jak najszybciej,, doznacie bratniego, 
serdecznego przyjęcia W ojczyźnie. Każdy z 
was może dostać -pracę. Transport wewnątrz 
Polski jest zapewniony przez Państwowy Urząd; 
Repatriacyjny. W celu dopomoźenia Polsce w 
-jej odbudowie Oraz w celu zapewnienia wszyst­
kim powracającym rezerwy żywności, rządy 
Stanów Z jednoczony «h, Wielkie i Brytanii i 

- Franoji .w porozumieniu z zządetn polskim; do­
starczą dwwniesięęznjch racji żywnościowych 
każdemu repatriantowi, powracającemu z Nie­
miec pomiędzy 1 października a 31 grudnia rb. 
Te racje’ żywnościowe będą przydzielane oprócz 
normalnych przydziałów kartkowych, wydawa­
nych przez Rząd Polski wszystkim repatrian­
tom i będą wydawane przez UNRRA natych­
miast po pfżybycłu repatriantów do punktów 
rozdzielczych w Polsce, — w Szczecinie lub 
Dziedzicach.

A więc czekamy na masowy wasz Powrót 
do kraju!

Indię pragną prowadzić niezależną 
politykę zagraniczną

LONDYN (PA P). J a k  donosi z New '1 
D elhi a g e n c j i  lim ite ra , w ieĆprrewodBi- 
czący . rz ąd u  .tym czasow ego w Ind iach  
P a n d łt  J ą w a h a r la h  N e h ru  w ygłosił w 
New D elhi przem ów ien ie, w k tó rym  
ośw iadczył, t e  In d ie  prow adzić  będ ą  
n iez a leżn ą  p o lity k ę  za g ran ic zn ą- In d ia  
p ra g n ą  trzy m ać się  .zda ła  od goll&yl&fafh 
ca rs tw cw ej u g ru p o w ań , u tw orzonych dla
w z a jem tieg c  ZWĄlckahia S ę - ' ' ■*“

N eh ru  zapow iedz ia ł, że rż ąd  in d y jsk i 
w yśle „m isję dobre j w oli" na. Ś rodkow y 
W schód. In d ie  z w ie lk ą  uw agą śledzić 
będą* rozwój ■‘ wypadków" w Tśnsstjursj
Ir§m% JądopftiMi, Chinach, Sjamie, Indo- 
cttinaćh. JŚjMiiatł*' ■ 'Mlo8u:<%jllj'}śiSi%o 
należy da lu-dów a i^ h  skrajów oraz Ich 
wysiłków w kieruftku uzyskania spokoju 
wewnętrznego; i wolności oraz właści­
wego, miejsca -w ■ rodzinie narodów,; .

O biecując ipełpą, w spó łp racę d la  celów 
O Ń Ł ę ^ e h ru  podkrćśla , że delegacją  ih d li  
do ONZ za d ek la ru je  dobitn ie , iż Ind ie  
s to ją  n a  g ru n c ie  ca łkow ite j piśpód-ićgłó^ 
ści w szystk ich  narodów  k o lon ia lnych  i 
uzależnionych , u zn a jąc  ich p a ln e  p raw o  
dci yśąm Ó ókreJieh ts. liid i#  u trzy m y w a ć 
będ ą łm gfo. dyp lom aty  ć z n eS r k ra ja c h  zś- 
gra iiicznych , .pódobnie ja k  w  pań stw a ch , 
należących  , ao  Im p eriu m  B ryty jsk iego , 
P rzede ^  w szystk im , ^ o s ta n ą  naw ią za n e  
k o n tak ty  z k ra ja m i E u ro p y  za ch o d n ie j i 
w schodnie j/ N eh ru  zapow iada, że Ind ie  

™  przyszlóś'ci b ę d ą  u trzy m y w a ły  znaczną

Konieczność porozumienia 
polsko-czechosłowackiego

w  obliczu groźby niemieckiej
PRAGA. Ostrowski dziennik Czeski „Nóva 

Svoboda“, nawiązując do mowy min. Byrnesa 
w Stuttgarcie oraz mowy Churchilla w -Zury­
chu stwierdza, że głosy obu przedstawicieli de­
mokracja zachodnich, podnoszące hasło moral­
nego i gospodarczego odbudowania wielkich 
Niemiec,- stwarzają nowe niebezpieczeństwo dla 
świata, a przede wszystkim dla Europy.

„Silne Niemcy, to nie tylko groźba wobec 
Związku Radzieckiego — pisze dziennik — 
ale i śmiertelne niebezpieczeństwo dla wszyst­
kich ziemi słowiańskich, przede wszystkim dla 
ich bezpośrednich sąsiadów — Czechosłowacji i 
Polski. Nasze miejsce nie jest. miedzy Wscho­
dem i Zachodem, ale między Wschodem a 
Niemcami." vC wwia

„Te słowa prezydenta Benesza nabierają 
obecnie aktualności i odnoszą się zarówno, do 
nas jak i do Polski. Losy nasze jak i Polski 
związały się na śmierć i życie n ie , tylko ze 
Związkiem Radzieckim, ale i-wzajemnie mię­
dzy obydwoma naszymi narodami, porozumie­
nie się czy nieporozumienie się ż Polską ozna­
cza alternatywę: być albo nie być- Porozumie­
nie to »ia jest kwestią uczucia;' jest więcej, niż 
kwestią' chłodnego' Wyrozumienia, -— jest prze- 
znaczeniem. Spójrzmy, jak w porównaniu z 
tym drobne są nieporozumienia,' o które tu na 
Śląsku Cieszyńskim toczymy zabio-mysią woj-

■ nę. Widmo niemieckiego niebezpieczeństwa 
znów staje nam przed Oczyma, a my prowadzi­
my tu płótnie o polskie szkoły, czy też takich

, czy innych funkcjonariuszy własnego narodu.
Wiemy, że i  dziś jeszcze istnieje wiele fze- 

. czy, które drażnią, a które -muszą ulec napra-
■ wie. Wiemy jednak także, że wszystko to wy- 
, maga czasu, cierpliwości, a przede wszystkim

spoko ju. Jedno jest jasne jak sionce: że wszyst­
ko to Mg rzeczy błahe wobec straszliwych na­
stępstw, które czekałyby w przyszłości zar,ów- 
no nas jak i Polaków, gdyby samowolnie prze- 

! kreślono możliwość porozumienia się. Niemcy 
: szaleją z radóści z powodu moóry Byrnesa w 

Stuttgarcie 1 marzą o straszliwym' odWecie. Mu­
simy -oczyma- W żadnym

„  wypadku nic wolno nam dopust ić do tego, 
, abyśmy przeoczyli okazję, ja z  się nam nada- 
' rza. Naąi i  polscy mężowie sann widzą rzeczy 

jasno i -dlatego czynie w sz y tk o .^ n y  znaleźć 
^  drogę jdo porozumienia się ż sprawie, która

Hosley działa s ukrycia
LONDYN. Dziennik „Niws Chronicie" za­

mieszcza artyklił o działlnoścH przywódcy 
faszystów brytyjskich Mosie‘|  Odbył on nie­
dawno podróż propagandowi.pó Anglii północ­
nej, a obecnie organizuje sareg Meców w sa­
mym Londynie; Wiece te 'tlbywają się w lo- 

1 kałach utHfikniętych, przy cz U: zwąłęntjicy Mos- 
ley‘a pilnie strzegą wejść, zt ty n ie dopuścić do 
udziału* wj wiecach osób „{ stronayeh". „News 

i- Chronicie" stw ierdzi’#ę; fż. Liibrytyjski jest, do­
skonale! poinformowany o d ałalności faszystów 
Mosley‘a,

nas jeszcze rozdziela. , Czynią to spokojnie i 
cierpliwie, wiedząc, że drogę tę Znaleźć muszą 
za wszelką cenę." ‘
. PRAGA. . Premier, czechosłowacki Gottwald 

oświadczył ! w czwartek, Że pakt' przyjaźni i 
wzajemnej pomocy między Czechosłowacją a 
P.ołską „powinien być wkrótce zawarty". Dalej 
premier Czechosłowś$jj. oznajmił: „Naszym
zdaniem granice zachodnie Polski są ostatecz­

ność fc Riie#śist%iciitó ^FpjkitRaij^ńfćh 
za granicą. Kontakty te będą bezpośred­
nie,.,ni,e zaś z^( yWjjikiaj

otfzymśją rśngę ambasadorów. ■ instruk­
cje - ‘otrzymywać- b^ 4  "wprost ; z Indii. 
Wkrótce rząd rozpatrzy projekt, organU 
Zącji indyjsiii^ Ssjuź t̂y. 
^ f ^ i ł^ y k ą - i^ im iła in a  N ełu

njU8t ,> ię '.ą ^ c z y iS jW  Ą zji , Ą ^ , c e  
i wszędzie,ną, świecie. Taki cel .stawia 
śrofó psilljfka żagrofttólma Ińiiif. - ?

Poseł Zilliacns o problemach pokoju
WARSZ A W A .P  AP. Przebywający w Wąrsza:- 

Wie ezłdnek brytyjskie®# parlamentu z ramie­
nia Partii Pracy Ł  Zilliacus wygfośizw feczel- 
nie zapełnionej publicznością sali.kina „Polo­
nii" bdcŹN ;Ba temat „Problemy pokoju", -Pó 
omówieniu aytuaCii,'óakat zaistniała po kłęSce 
faszyzmu, mówca stwierdził, że dla sprawy po­
koju świąmwe:o>jWC.ęyrlu.jgeym jed  rozwój sto­
sunków między Związkiem Radzieckim; a Wiel­
ką Brytanią. Dzięki zwycięstwu Partii PCą^yW 
wyborach' W4S r/y j 'wejściu Wielkiej Brytanii 
na drogę rewolucn społecznej, której Anglia 
jest — zdaniem - posła ZiRiacusa - -  „zachodnią 
awangardą", ma 'ona do odegrania niezmiernie 
ważną rolę jBż przyszłffśćl świ/ffa wóTec róż- 
ńtcy systemów politycznych t-i gospodarczych 
między ZSRR a Stanami Zjednoczonymi Ame­
ryki Północnej. Realizując wolę szerokich 
mas narodu angu-lskiógou, j .  chcąc przysłużyć 
(się, sprawię poko jl];. winna., we jść Wielka iiiy- 
tania na drogę współpracy ze Związkiem Ra­
dzieckim i krajami Europy Środkowo-Wschód- 
Ulej. NTi^ćfjRecżtiyrnTFfob^ćraf  ̂ wcî giiąć się 
w ścisłą współpracę z kapitalistycznym rządem 
Statiów Zjednoczonych Ameryki Północnej. Jest 
wprąyiglzje w_ części [t ^ ielskiei<R artii||PEacy 
koncepcja, że m ożna stworzyć, opierając idę na 
socjaldemokratycznych partiach Enropy Zachod­
niej z wyłączeniem partii komunistycznych, 
blok ępzmejski. Jednakże wobec Sytuacji i 
problemów niemieckich, a tgkżg .wobec ogrom­
nej ro ir partii komunistycznej yyę Francji — 
jest to niśŚNalne.j-.<gJśó\vcu, 'przechodząc dó za­
gadnień angielskich podkreślił zrozumienie ro­
botników angielskich dla konieczności gospo- 
darki planowej. W zakresie polityki wewnętrz­
nej, zdaniem mówcy —- -dynamizm Partii TJracy‘ 
jest duży, niestety iiie jest on dostateczny w za­
kresie-. polityki zagranicznej i w sprawach poli­
tyki imperialnej. Poseł Zilliacus stwierdził, ze­
nie zgadza się ze zdaniem. Że można oddzielić 
politykę zagraniczną' od polityki wewnętrznej, 
jak-to uważają pewni działacze ,angielscy, nie 
widzący konieczności zmian w polityce zagra: 
nicznej! Daję się odczuć wśród szerokich mas 
Społeczeństwa angięlskieśo coraz wjękjie zanie­
pokojenie polityką zagraniczną rządu wobec 
reżimu. Franco, wfd*eo wypadjtów greckich i 
palestyńskich i  mezadowoleme z działalności

służby zagranicznej. Budzi wielkie wątpliwość! 
zależność .od Stanów Zjednoczonych w . wielu 
dziedzinach. Współpraca ze Związkiem Radziec­
kim i krajami środkowo-wschodniej Europy jest 
Właściwą drogą tR| Wielkiej Brytanii. Współ- . 
praca Wielkiej Brytanii ze Związkiem Radziec­
kim skłoni również Stany Zjednoczone Amery­
ki Północnej do analogicznej współpracy. Ja­
ko niezmiernie ważne; fakty dfa sprawy pokoju 
światowego podkreślił poseł Zilliacus ostatni 
wywiad udzielony przez generalissimusa Stalina 
prasie a p l i k i e j  i konsolidację demokratyćz- 
nych elementów amerykańskich wokół Henry 
WallaclPip^ttórego wystąpienie wyraża nastroje 
szerokich maż społeczeństwa amerykańskiego. 
Na;-zakończenie przemówienia poseł Zilliacus 
podkreślił poczucie solidarności, jakie żywią 
robotnicy angielscy- wobec świata praifcy ZSRR. 
Także .kontakty, i współpraca robotników pol­
skich. i  angielskich powinny by ć- .coraz bliższe 
dla wzajemnego zrozumienia .się i dla sprawy 
światowego' pokoju. Mówca zakończył okrzy­
kiem na cześć Rylski.

Przemów ienie' wybitnego parlamentarzysty 
brytyjskiego przyjęli zebrani długotrwałą Owa- 
'Cja, I^eU ZiU iaca|ęudzielał odpowiedzi na szc- 
reg pytań, zadasćaląych przez obecnych na cali 
słuchaczy, Ng zapytanie, czy ocenia pozytywnie 
dla sprawy pokoju światowego ostatnią mowę 
Byrilesa, —- poseł Zilliacus odpowiedział krót­

'gNa pytąuie,? jaki jest stosunek Partii Pracy 
do zachodnich granic Polski, poseł Zilliacus 
odpowiedział, że ostatnio w na ogól nieprzy­
chylnym Polsce organie prawicowego skrzydła 
Partii Pracy „Tribune" ukazał się artyk. w to­
bie pilychyhtym dla Stanowiska Polski. Jest to 
dowodem rosnącego zrozumienia dla spraw 
polskich w kierownictwie Partii Pracy. Inne py­
tania.-dotyczyły, działalności Ambasady brytyj­
skiej W Polsce i naruszania prawa suwerennoś­
ci Państwa Polskiego przez mieszanie się w 
sprawy wewnętrzne oraz sprawy korpusu prze­
siedleńczego-

Na zakończenie zebrania Przewodniczący Za­
rządu Głównego TUR dr. jabłoński podzięko­
wał posłowi Zilłiacusowi za wygłoszenie odczy­
tu i udzielenie. odpowiedzi na pytania interesu­
jące. zebranych.

Pokój spraw ied liw ości nie jest pokojem  zemsty
tyremier Bidault o prolifeńlie Niemiec

PAJ^YŻ PrzćttMiwiaiąc ną
śniadaniu w Klubie Amerykańskim, 
jłremier' Bidault, po podkreśleniu zna­
czenia, jakie przywiązują Francuzji, dó 
przyjaźń! z Ameryką, -poświęcił szereg 
myag problemowi niemieckiemu, o- 
świadcżając miedzy’ innymi:

„Niech mi Wolno będzie powiedzieć

raz jeszcze, że w naszycji oczach kwe­
stia woifly i pokoju ż jednej strony, a 
Niemcy z drugiej, to w gruncie rzeczy 
jedno, i to samo. Mamy na świecić 
pewną ilość , rżeęzy zmiennych, jak 
również pewną ilość rz.eczy niezmien­
nych. Wśród iych ostatnich są Nięm- 

.^dnd^zs wrażenie, że; gdy Frań-

Oświadczenie 6en. Mc Narney
komendanta Armii USA w Niemczech

; Celem udżielenia Wam pomocy przy powro­
cie do kraju i przy osiedlaniu się tam, Rząd 
Stanów Zjednoczonych dostarczy Wam żyw­
ności, ahy ułatwić rozpoczęcie nowego okresu 
życia.

Wzywam wszystkich Polaków, znajdujących 
się jako wysiedleni w strefie amerykańskiej w 
Niemczech, ahy skorzystali z okresu w którym 
przysługują extra 60-cio dniowe racje żywnoś­
ciowe, przypadające wszystkim, którzy powrócą 
do Polski w czasie między pierwszym paździer­
nika U 31-yni grudnia WSó r.

■•Zarówno Armia Stanów Zjednoczony^ jak 
i społeczeństwo amerykańskie są głęboko 
przekonane, że Wasza przyszłość jest. w r  olsce 
i w -  aszej pracy nad odbudową zmszczonego 
kraju. . .

Staniecie wobec trudnych warunków gospo­
darczych w Fólsce, ale Wasze warunki w Niem­
czech będą coraz trudniejsze. Jest niemożliwe 
dla Stanów Zjednoczonych prowadzenie nadal 
i w nieskończoność ośrodków i obozów. Emi­
gracja do innych, krajów nie,-przedstawia-się 
na razie obiecująco, chociaż Etapy Zjednoczone 
usiłowały zainicjować międzynarodową akcję w 
(Sun względzie. Warunki ośłedłćttiź się w; ja-* 
kimkolwiek krajh nie będą łatwe. Jest bardzo 
wątpliwe,. aby Wasze gospodarcze położenie w 
ntnym kraju było lepsze 0(1 Waszycn warun­
ków w Pojgąe. m  jbk, W?:

Polska Was polrzębuje. Wzywam Was po- 
nówrfia aoipóWrotu do kraju, dopóki trwają 
jeszcze 'Sprzyjające wAruńki atmosferyczne.

K. ZILLIACUS

dwiema wotuami
L ondyn, ro k  193S

Rozdział 3,
Przyszła wojna światowa

Rząd Asquitha*) wplątał się w wojną 
świa-tową, ponieważ nio •był zdolny do 
zerwania z polityką mocarstwową i im­
perializmem, Lecz polityka mocarstwo­
wa i imperializm były w tym czasie je­
dynymi gnanymi . drogajni prowadzenia 
spraw międzynarodowych...
' Rząd Asąditha protvft4lzlł 'politykę mo­
carstwową tak ;Watftie, że w chwili roz­
poczęcia wojny miał za sobą dobrze upo­
zorowane przyczyny; połączone imperium 
i Zjednoczony naród, większość państw 
świata, włączając Stany Zjednoczone, 
Rosją, Francją, Wiochy, i Japonię. Nawet 
przy taić, sprzyjajjgęjfch,, i.vyftrunkaęh le­
dwie przez wojną przebrnęliśmy.

Obecnie po swej stronie możemy mieć 
Francję l ’|edna albo dwa małe pabśtW# 
przeciwko nam zaś wystąpią wszystkie 
trzy mocarstwa faszystowskie.

W tych warunkach, jak to powiedział 
Chamberlain, w najbliższej wojnie nie 
będzie zwycięzców.

Partia Pracy sama albo ze sprzymie­
rzeńcami przejmie władzę nad krajem 
bezkrwawymi środkami, albo robotnicy 
będą do tego zmuszeni w drodze rewólu* 
cyjnej, .

W sprawie wiosko - abisyńskiej poli­
tyka rządowa od pm ątinrW lm ńear była- 
uzgodniona z , dążeniami Mussoliniego. 
Rząd zgadzał jsię na natychmiastowe od­
danie terwiów Abi­
synii z pei^ynnKraipTOlilZmF^ia Ąn- 
gki w częściach pozostałych w,mmiah za 
przystąpienie MOsSolińiego fló'a:hklo-fran» 
cuskiegó

Aby ftie przepaść przy wyborach, rząd 
udawał, że stosuje tzw. sankcje. Ale od 
początku zdecydowany był nie. stosować

żadnych sankcji, k tó re  mogłyby^ spowo­
dować (porażkę Mussoliniego. Porażka 
Włoch wywołałaby we " ^ |p te ę m rę w o ® , 
ćję z nieobliczalnyrhi skutkdnii dla pś- 
rząilku społecznego W Europie central- 
ne], nie wyfączająć Niemiec.

Prócz tego zwycięstw© Abiąyi^i mogłó- 
hy wyiWofoć powśtanisil^e wszyi^i® ^ śą- 
abedzMi kojoniaa^ K

Klasowy motyw b y łró w n iw  decydują­
cy w polityce rządu względem Czpcłmsła- 
wacji. U
. ę.Chąmberlain w mowfif -sts&b.Ł d n ^ ^ l  
m arca 1938 r. przedstawił niMiezjpieczeń: 
st.wę grożąęe Ćzechogłowęcjj i propozy­
cje Związku, Itadizieckiego -zastosowania 
p ra k ty ć ^ ó y ®  śrp4 k^w  d t  ce fż  prżAę|^,*; 
sjąw lejjią: Jd fk  teiAw ńiebezpiecz^ńętttęu, 
zdrady rząd odrzucał nieustanne weżwlą- 
nia 1. propozycje aby w razie napaści na 
Czechosłowację stanąó w jej obronie we­
spół z Francją i Związkiem Radzieckim.
, Duff ^Ctoepets w Swojej mowie w paś- 

4*iemikai 1038!r., po kśóbej ^podał się *dó 
dymisji, z całym autorytetem -członka 
rządu z okresu kryzysu ztf^ełnie - wyraź­
nie ; pbWłedźiałi że 'i^lifey rząd' w czasie 
tygodfti i Mlesięry, kiedy było oezywjstći 
że Hł-tier zamierza dokonać napaści, Za­
jął Wyraźne nie tbyli) »by
wojriy, ćzesehosłoWacja byłaby • ocalona,

Ale taka polityka oznaczałaby współ­
pracę ze Związkiem Radzieckim. Przed 

-wizytą króla angtolskiegw-w-Paryżii-nR 
Wiosnę 1938 powiedziano, że lepiej jest 

'bez :fyz|&a;vWoj#y p^zWHić. Hitlęlk>w%^ą- 
in o i# ć  wuropę^ernralflą', nW pofiosfc ry­
zyko interwencji sowieckiej w Europie.

Ado dlatego, że j^ l łb y  Hitlera zwycię- 
żono przy pomocy Spvyietów, pół Europy 
sfałóby się koteuhiśtyćzne i wpłyWy 
wietóvv mogłyby yfOfjfHfadąjtygjo. f^p iiia , 
że tó fe l1*®1
Anglii i Francji.

.^FofiępAyyanię *. - .CżeębiRsłówaęją byto 
wstrętnie niespęa^lę^iwl. Obojętność 
rĄdti ha -cierpienia narodu czeskiego jćst 
Rrżśr.aiaSąca. 't.
. „,Ćbamherlain..był. .ziip.ełnie, szćzśry, 
dy 8 kwietnia 1938 r. w Birmingham od- 
mówił odjowiedzi^ y ^spPaywe Czechosłó- 
wheji, cży rząd? wypfwie ż ty  tę® dĄe

to „hazardową grą nie p pięniądze, lecz 
Osżyició'i jftęśWj

neffouij". . .
Ąd "l-ó*wtti*ś« szczery*; kiedy ■w.idąśu 

24 m arc a  w p arla m en cie  ośw iadczył, że 
Anglia -gamw«j>»jgjMi do ^ypowiedzsenia' 
wojny, - klćdy będzie -chodziło gó ' aogiei- 
akle kołottió w jakiejkói^ók-ezjiśfli świft- 
■i4?;;;Włąiiz!i|ąó,%’s‘,fei. pojęcie faszystowską 

Trak i Eżipf,
Nąturalnie rząd ‘będzie próbowął' ba- 

kłoUlć ^aństWa faszystowskie* do zado- 
ywMfęftią ‘ Się '.koióiiikiiii' piń^iai, ńarodo)!^ 
f"źv\ fńceMi się' faćzćj n'a ,węchóS‘'jak na

Jłząd is^toje pM tó^tg/żąłó^ 
czyn czysto klasowych nie będzie go szu­
kał rfa drodze ■przymierza z- Z-SR-R- i re­
publiką hiszpańską. Równie* nie będzie 
fcupoumi
4óv pdlmfcBnra *

W  końcu rz ą d  sp ad n ie  pom iędzy dwa 
s to ttó , flpewftfi*
n ią  p o ko ju  i d ru g i — .u trz y m a n ia  pokoju  
Wr:droidżeri^^fńąęj| pg  stanbbfiską 8^  
■ęąitî óią. "

.Rezultatem. będ?ie, w^ dp-
tydiczłiśowy rząd..nie ched d itioręj w do­
tychczasowym składzie nią będzie mógł 
wygrać,

*) Premier angielski w okresie pierwszej 
wojny światowej (Przyp. Red.).

cjMn#wf 6 ŃSśttiezedli, fest to do Piw­
nego stopnia głos wołającego na pu­
szczy I^tyćif& bsw " }$]_'puśz^y’ bra­
kowało ecKa;
. Qdy, mówimy o sprawach niemiec* 
klech, nie tjiamy na myśli pokoju- 
zemsty. Naszym ćelero jest sprawiei^i- 
wość, a nie nienawiść, bezpieczeństwo, 
a nie ambicja. Oby jednak Niemcy nie 
siaty się dla dzieuLpbkoju czynnikiem 
niezgody — tynadrateczniejszym, im 
bardziej je się wzmocni i oby nie na­
raziły . na: szwiank tej jedności światd, 
której my Francuzi nie wyrzekliśmy 
siei :. " r \  ; “ 
m2ostawny jednSc Ntejn^Sf ich rui- 
nami. Nie chcę przez tó powiedzieć, 
że pragniemy, aby ;̂ ^^ey'- pozostały 
w  mnm:n, gayź  FrlncSa Jeśt ójdzyżną 
ucdtś^iudziticfc. Francdt jest czynni- 
kiem konsolidacji ładu świąjowegO- Nie 
sąofćfe; ’ by ’ pfżezrradźeriieiTi Frańcji 
było stać się stawką w grze. Rzeczy 
mają się wręcz P^eciwjde. Rząd tego 
krajujię obawia afę teraźniejszości, a 
n a r W ^ l r e ^ y W O T iW  0 ^ p rz y sz ło ść ."

Następnie prdnłfe# Bidault podkreślił, 
Łś -pyteny gibudmyy, jakkolwiek nie 
tak sżybkie clMsfllys ̂tego kraj tak
niecierpliwy m^&ąncją, la j^ n a k  po­
ważne. Na-zdliŚćzenie premier ośwtad- 
czył, że Francja jest bardziej zjedno- * 
SźtfiTą Wż Sić̂ Sddzj j  bardziej stina, niż 
się przypuszczaj Nlę zamierza ona 
wyrzekać się służenia sprawiediiwośęi: 
rta rzecz „tęgęo ' niezbędnego czynnika 
na obecnytp swiecie; który nazywa się 
siłą“. -

Władze angielskie 
są  winowa cą zajść' 

w Kalkucie
M ^ f^ ^ C P /w j fA ^ n c ja fa s k d ó -  

nosi»f!z New Qelhi, że czasopismo hin­
duskie zamieszcza artykuł swego ko- 
respóndentai®' Ostatnich Wypadkach w  
Kałkucik.i „Kto jest odpowiedziałny 
za ostatnie krwawe zajścia w Kalkucie 
— pjśze( autóf. Hihdilsi i Muzułmanie 
oskarżają się nawzajem, a właściwym 
winowajcą są władze angielskie i 
Wicękrói jak® przedstawicieJ rządto bryi 
tyjskiego, 'Miarodajne czynniki angiel­
skie rożpowsżechntiy wiadomość, że 
Wielka Brytanią ma oddać Władzę Hin­
dusom i tÓ by to, iskrą, która doprowa­
dziła do starć w Kalkucie. Krwawe zaj- 
ścia nie przyniosły korzyści Hindu- 
(mm ani Muzulmanorp. _ Potrzebne one I 
•byty Anglikom, jako argument, Me są 
oni w;, Indiach mezbędnym; czynnikiem 
wyrżną się nawzajem. Po takich wy*> 
padkach dzienniki brytyjskie zaczynąją 
pouczać to Hindusów, to Muzułmanów, 
ą ci, zaślepieni wzajemną nienawiścią 
zapominają, że wszystko to jest reży­
serowane przez samych Anglików. Cóż 
może ocalić Indie? Jedynie całkowite 
ustąpienie Anglików. Anglicy jednak 
nie chcą odejść i podburzają Hindusów 
przeciwko Muzułmanom i odwrotnie.*
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Obrona przed bomba atomowa Jest możliwa!
Rozmowa z wybitnym uczonym rektorem Uniwersytetu Warsz. prof. Pieńkowskim

• R<Jktbr/'Um\v4rs'ytetu Warszaw-. 
k  skifego, jjrof. Pieńkowski, któćy ją-’' 
H f ko przedstawiciel Polski i je j Śwda- 

ta< 'i#uS ów ego ' uczestniczył tw-ltftK 
Ks świadczeniach z bombą atomową na 
K :' B ttk t f  1 ■**« ■' p r z y ją ł , ęd"Sedstą»»isTeKf 
E- Socjalistycznej Agencji Prasowej,- 
B  którem u udzielił w toku rozmowy 
E .  interesujących t informacji i, spo: 

strzeżeń w  związku z przeprawa (łzo- 
K „  nym przez m arynarką am erykańską 
fe eksperymentem. • ;
WARSZAWA (SAP)- Jak  wiadomo, de­

legacja polska obserwowała -przebieg obu 
Gpsperymentów bombąM oęąparę^z 
Kładu amerykańskiego pkrątii wojennego 
,„Panamild“, stanowiącego jedno z ogniw 
Eń cucha i 1 2 0 dtkr^tów* ó M erw ^j^y cŚ ,; 
pzrźuotAyęlji ,^a
|p ła ’ »M ii Bikini. Za plerwSisyin 'razem  
f e ę ty  tl-zń ttJŚ W Ś y S ą  <vltle&ł0$;i!lffy 
a za drugim  około 10 miP m orskich od 
ptalóńego m iejsca’ wybuchu., ■ 
fc& spm żja bomby atomowej wywołuje 
(bzy pói^żhe 'zjawiska: ólbKżymiś: 'eISh|fe- 
Sie, w ysoką tem peraturą i zabójczą pró* 
EieniotwórczęóC,‘przyi czym —: jeżeli chó- 
p i  o bezpośrednie działanie — to naj- 
■iększe szkody wyWołuje ciśnienie po-- 
Kątrza, które n ie tylko zniszczyło ąrzą- 
fcenia pokładowe okrętów doświadczal­
nych, ale zgniotło w prost cale a tątk i,; 
względnie .łodzią desantowe.
■Za drugim  razem, kiedy wybnch ąaąłą- 
■ ! 8 dę ło metróW pod; iwwierżchnją wó’,- 
.fy, zfawisikd, ciśnienia było jeszcze po- 
tętniejsze, g dyż ' udzieliło się /sadzie, Ol­
brzymie m asy wodńe wyrzucone zóstóły' 
B pow iete® , a następstw a wybuchUtbyty 
fcższe, niż w poprzednim  doświadczaniu. 
.gdyby na okrętach doświadczalnych 
■tajdowala się załoga,, to niechybnie zgi­
nęłoby z niej ed razu ,w> pierwszej idkwili 
30 do 50 proeent ludzi. • , ; . . .  ■
/Z jaw iska na tu ry  terrdicznej są mniej 
groźne, choć pożary prżćz: 'nie wywólńtió 
Bały się przyczyną zniszczenia okrętu 
■ndepęndenCe". W prawdzie nie bezpo- 
Hednie. niemniej jednak zabójęzó jest 
■z i a łanie sil promieniotwórczych wyzwo- 
■mych przez wybuch bomby atomowej- 
Niewidoczne dla oka promienie powodu- 
ją w organizmie żywym powólny zanik 
feerwony-ch ciałek brwi, wobec którego 
Eiedycyna jest bezradna. Po pewnym 
Kasie następuje nieunikniona śmierć. 
■Pod względem natężenia i aktywności-, 
sił promieniotwórczych zachodziła duża 
K żnica pomiędzy pierwszym a drugim 
łBświadćzęijięjpi ' W yhpęh^)ómby ^ .  po­
wie trzy uniósł masy gazu i rozpróeżył 
w atmosferze. Dzięki- temu okręty obśfer-

Wyiazd delegacji Młodzieży 
i  Soc aHstycznej do Paryża
■WARSZAWA (SAPA W dniu 2& bm. 
feryjechała . z W arszawy do Paryża na 
/Międzynarodową Konferencję Młodzieży 
■ocjalistycznej delegacja polska w skła- 
Bźie: Przewodniczący Komitetu Central- 
■ego Organizacji Młodzieży TUB —• tow. 
Ryszard Obrączka, Przewodniczący. Ko­
p i  tetu Wykonawczego - Związku H Nie- 
iależnej Młodzięż-y .
■ ‘ Strzelecki, Sekretarz Generalny ZNMS 
B itew . J , Ciubową oraz tow. red. R. Śfeó}- 
Fla, korespondent SAP i :„Mtodzi ldą".
■  P iąty > członek na szęj, delegacji .-— 
piazi mierz Dębnicki — wiceprzewodni- 
pzący Tymczasowego Biura .MiędzyńWń- 
Bówki M tejjaiży pj-ite-
Rywa już w Paryżu.’ . .  •
E P o b y t n a  konferenćjt' potrwa Około 
P  cinfc »

‘w a c y jń e - ju ż  po 3-ch godzinach  m og ły  
^ ń ia  m ożna

ijbż bylo udać się na pokłady statków dd-> 
świadczalnych, uszkodzonych przez1 wy*, 
buch. .

|  Inaczej bylp po eksplozji bomby atomo­
wej pól; powierzchnią morza. C iała:pro- j 

vm epiotwór.ęze,’ k tó re ,powstały i  rozkłady 
i wy rzuco­

ne w-powietrze spadły z poWrtoteib' na 
powierzchnię oceanu, a Ce za tym, idiiey 

.rpwńibbS-na okręty, .ustawione w./_4y.m. 
miejscu; Aktywność sil promientotwór- 
(cżych była tym razem tak diSa, że nawet 
no 'upływ ie JO <fńi, tródńo hyłb by &vje­
chać do Afolu h«%’ryz£k$ Stńierci. •*
; Z rozmów przeprowadzonych po do-, 

świadczeniach z bombą atomową można 
wypo^rodkować . następującą opinię ob- 

: TbirtiftQ'sb ró ń i n a ; 
potworiią" skalę: f;.Rrz»Słr*ęńj*’bbłęta jej, 
działaniem, jest niewspółmiernie większa

„Der Tngefspjieget- - 
„Chódzi •  pojęcie porządnego Niemca. 

Niestety,' nikła jest liczba Niemców, którzy nie 
ulegli zatruciu ducboweibu. l irze 1? — pisze 
Niemiec K.’ Heller —  na 5 proc. łłcstby akty­
wistów partyjnych nie cenię też wyżej niż na 
10 proc. Reszta narodu,, to jak  drzewo w po­
wodzi, łatwe do | kierowania. Nie chcę umniej- 
Szać winy Nleniców w obecnym nieszczęicin. 
jjesłi się szuka rozwiązania „zagadki nie- 
mieckiej‘‘,  to znajdzie się je chyba najefek­
towniej podane it GttstawS Le Bon, Krahcuza, 
dla którego Niemcy zawsze zostali problemem 
doświadczeń. Le Bon nie przeżył najokrutniej, 
szych urzeczywistnień wyników swoich hadąń 
przez Hitlera —, jego pracę należało hy uzu­
pełnić. ... . '

„Dlaczego udało Się Hitlerowi, Mttssólińie- 
h u  i Franco, co nie udało się MosieyOwi? Za 
tym pytaniem elŚnie się jeszeze drugie, dla 
nas tak zawstydzające: ^Dlaczego w Niem- 
ezech pic było1 ruchu oporu?** '

W dalszym ciągu' arytkułu Heller pysze, że 
przecież byli w Niemczech ludzie, którzy 
przez 12  Iat ostali się w huraganowym ogniu 
goebbelsowskiej propagandy. Jeśli ich „sie 
byle widać**, to dlatego, że musieli się „kryć

: . SZCZECIN (PAP). W ielka manlfestę- 
fcjżę przyjaźni polsko-radziec;kiej .m iają 
miejsce w,!Szeżeciińjey. dnia 25 bm. W ielką 
sa la  nie mogła- pomieśeić kilkunastu 
tysięeznej raoszy mani-fbsłaśftÓ.w. Olbrzy-. 
imię tłum y z a le ty  płac przód wojewó-r 
dżtWem, manibmtńjąe n a  eżęść Związk® 
Radzieckiego i : m inistra Mołotowa w 
związku ż oświądćzenięm jego w sprawie 
granic zachodnich Polski- Zebranie ża- 

;gąił..Spbjw»hd6 > ^|R eóti6dEł''i^u 
ipodkreślając, że- deklaracja min. Moło- 
towa stanowi Wowy wielki dowód przy, 
jaźni połśko-radzieekiej. 8  

Stewa te wywołały wielką owację na 
;część; Związku Radzieckiego i m in. Mitó- 
towa. Dąlszę przemówienia ' wygłosili 
przedstawiciele społeczeństwa i Wojska 
Dolskiego, po czym zabrał gjos, entńzja- 
Stycżhlr pow itehyi' reprezentant Armii 

ICzćrwonej, gen. Izotow, zapewniając spo­
łeczeństwo' szczecińskie,’ że narody- ra- 

| dgifecjijjLhJAtyisia r n ią - p ą tó l*  ^Si*

dd- tej^ na (Ijtl5rej_ liwiddć?nlają się ślady 
* . ’ isńhnJcŁ' ;ttet4d

bombę wyrządzone7p,rzewyżsż,aWW Jjiacz1- 
ńym  kópńiti, zniszcźehia dokónańe przez. 
6 - tónowei bómby iottitcze. ' Mimo to, hom- 
Óa' atomowa*' nie-je st, broBią, > na- którą  ni# 
arożnadbypżhałeźó' ftńtidotnm w ‘postaci! 
h m e j' broni-' >o; 'Charakterze obronnym. 
WjpFbdWSrfei^dńja^reWi^ tak­
tyki i sp o ^ ^ iw a ik ij  
prawaflzenia walki, w ogóle. Tvm bardziej 
hie ma co się obawiać, aby- y— jak  to 
■tWiordzą B ie k tó fe  * ■— iMniała Takakai- 
wśieit |giTj#a jjłc fo li  r^e&gfcjieijur

AaNpiKsP'''IWiHrf liźialania.. 
bomby atomowej powinny bvć silnym"ha-

',mUJ®*^sdj|i#^tfpdó\y sś^ P li-  teastehl'
góln jn t powinno *się 's tać: .(Energia ato­
mowa nie dla-gubienja, <l#oz dla uszezę- 
'tó w łe n śa t . lud jkośęiN  i^ z o re m  ,pęsł ł ty m  
łczględem są uczeni Kanady i Francji,

i maskować tak dokładnie, aby nie można by­
ło odróżnię^ „pogządnęgo, Niemca** od pozosta- 
jycb. Tego 1 snie można dżiś zwalczać zew- 
nętrzuyiui, Schematycznymi środkami, ani 
kwestionariuszami Zachodu, ani- miłością jed­
ności Wschodu**.

„Młodżłeż nfemiecka tak ma "pomieszane 
pojęcia, że często zupełnie fałszywie reaguje 
na to, co się do niej mówi. Zmusza to d<t za­
stanowienia się, jak z tego chaosu się wyd°' 
jjyć. Nie wyśtarełą ani partyjno-polityczne 
pcOgr.atny,. aoi j ,iSrządzenia urzędowe.

Czego Niemcom potrzeba, to idealnego po- 
parcia wszystkich, ludd  dobre i  Svołi w sepsię 
humanitarnym. Prawdopodobnie tacy judzie 
dobrej woli w N iem czcłr są. w przerażającej 
mniejszości. Należało. by ieh dziś odszukać, 

Jak niegdyś Międzynarodowy Czerwony, 
Krzyż w Genewie stał się organizacją ludz­
kiej pómoćyj tak mogłaby Szwajcaria stwo- 
(rzyć organizację wszechświatową w dziedzinie 
duchowo-etycznej. Mogłaby rozpocząć od te­
go, by nieść pomoc mniejszości „porządnych 
-Nienjców**; aby stali się punktem kryśtaliza- 
cyjnym, dokoła którego reszta Niemęów tao- 
.głąby się dołączyć**.

ski na Odrze i Nysi# uważają za granice 
Wszystkich-narodów stowiańskich, cżemu 
dai żdećyjd&Wańię wyraz w swym oświad- 
.czenia mini’ Motetów.

Zebrani uchwalili rezolucję, w itając z 
uznąniem;,ó'śwlad,ezeiiie m inistra Spraw 
Zagranicznych ZSRR Motetowa o na­
s z y ć  grąnioacb(-aa. Ó4rźe> w s i ą  j- Bałty,
kii. Zebrąni wypowiadają się za jeszcze 
więkęzym; pogłębieniem iatnięjącęgo hóH 
piędzy  obu państwami,- sojuszu, zrodzę-j 
nego n a . polach bitew i gwarantoj^cego^ 

. ż a b e z p ih ę ż e p S - ^ i ź y ^ B ^ i z w h  fiiterę- 
sów narodu polśkjęgo^a

Na SakeĄ ćzinierzebrlni ^fejilsłait.-NPfr- 
peszę do Prezydenta KRN. \Vyslanp 
równibt ■depeszę ż 1 Wyrazhmi1 wdaffęczhóścij 
za óbfońę f-Slu-sznyeh- naszyci praw  do 
pmst^ryfebii pbżskieh zitmi -na Zachodzie 
do Generalissimusa Stalina i m inistra 
Motetó^aSiMańńfiilta^ę fcśfkońeaóńó odfe-i
graniim h^.m ntfpciiSkięgofrM Zięekiego.

którzy óświadfczyti, że badania swoje pro* 
wildBć będś^jedyfaję ;W ićjiBtf zdśtóSoWania 
eńęrgii1 atórn't)vvej dla’ pókbjowyćh potrzeb, 
ińdżkó'4|-i, ‘- i
; Możliwości wykorzystania w tym  kle- 
rpnku. kolosalnych źróijel efter^ l śę  W tej 
chwili pię 8o otónięnia.^W -każdym razie, 
jak  powiędżtaD rektór Weńkówski —* me­
todyka przyrodozftawczego myślenia jest 
na właściwym terze, skoro' można było 
w .'tak ';'.■'krótkJmri- cwóteyod teoretycznego 
.tyteo^wnioskowańia dojść poprzez zjąwi- 
ągn r.(528Tjańła ’ athffiói&’" aż ' 0  fwófżFńi s 
poctśków o js>otworńe.j ,mt«;y niszczącej. 
Kieriiiek! p rtś li  przyroifnlęzej jest mk po- 
prai^ iy , i ż l  wj^ni^ vvjrhń'itó\ piR-wszej 
boftiby atomowej w New Mexico były dp- 
ktadnię przewidziane przez naukowców 
w ''p ra ^ ^ ab o ra to ry jn ę j;  >,.

••i:.-Sp>^Stanach ZSjędh(^óh3iC^,.g47f!%*Pł''óh 
P te j^ jt^ R ^ ';^ tra y rn a | się. w, 4nwPe-ifMD: 
wtotńej, f}o .krajti, byl gościem tiniwer- 
isytetn, Kalifornijskiego w Berckeley (ppd 
iSan Francisco), pdwiedzif m. in. Radia-, 
jidn Labora-to^-y, miejsce pierwszych ba- 
-dań nad rozbiciem atomu, gdzie pracuje 
.Oppenbiembr -oraz Uniwersytet w Pasa­
denie, gdzie był przyjmowany przez prof. 
Laurertca oraz laureata  Nobla, prof. M*l- 
likaena. We wszystkich rozmowach z 
-pKżedstawtetelaml nauki, i spotećźeństwa 
ańierykaAikłego prof. Pieńkowski spotkał 

diar.\yyąiłków na--
,uki polskiej. ^

*:;MOŚKyfA. W „Izwlestiach** ukazał się 
^ r^ k u T n a  'temal inanewrÓwnRójEjrangięr* 
skiej f  amarykańskjeTip|z^ udziale ókrę- 
tew f^Ó c^ilhśl tip ^ c k ic ^ p a  morzu Egej- 
skim' pióra znanego publicysty radzięc- 
l^i^0%Mora«ia, - |

^ fAz#ieS@ą“ piszą: „.Tak donoszą w ma-- 
newrach tjteh wezmą udział równie! tu­
reckie s iły . iądoWę i,pe#ietrzne."TyjTi.i*a* 
.isaiDęfjBźitBlEt
mówi o- „przyjaznych wizytach**, 'Odsłonił 
ślę prtWdziWy obraśtidęmoastracji wajen-, 
p ó j źorganikówkiriej hrź*z ńmierykanów, 
^órży^ńieWiadómó;! jaktóffi pt^yczyń zain- 
teresowaii się ogromnie „Obroną wybrzeży 
tureckich _ przed możliwym napadem**. 
J a k 1 'ZWyldk -ęćśró<l: gazet tureckich, które 
straciły głowę z radości znalazła się. 
jkdnai najbardziej '•^^aitawisęna;,.i naj-; 
gadotl-iwsza —  „ijzunkuriet** 6 wrze, 
śnią gazeta ta zamieściła artykuł Abi- 
BiriBS.Wa.A fttifc.Mw któ^yrłi. ROStawdona^ZO- 
stata kropka n a d W P ?

„Iźwiestia1* c^tóją słowa tego dzienni­
karza! tureiAiego, -Wórv stwierdza, że.

S tn j.

Z j o y d a i o n i c t i o ^ J j

Zygmunt Izdebski: „N iem iecka lista  naro ­
dowa na Górnym Śląsku". S tr. 253. Cena 
2ÓO zł. (W ydawnictwa In s ty tu tu  Ś liskiego).

! Bardzo n a  Czasie ukazała się p ro « t 
Izdebskiego, zawierająca opia przem ian Gór­
nego ś lisk a  n a  tle  tzw. „VolksIiaffi W. cza- 
sie okupacji i w  pierwszym roku po wyztro* 
leniu. Celem autora nie było żadne staw nym  
zarzutów ani -jjsprawiedliwianie w stosow ał 
do' ludności ś lisk ie j, ta k  powszechne w  po­
tocznych dyskusjach. Chodziło ty lko  o  ape* 
kojne, tmcz&we przedstawienie tego bafaao 1 
poważnego a tak  często niewłaściwie rozu­
mianego zagadnienia. Dzięki widocznemu Sta­
raniu o um iar w formułowaniu 'sądów j ocen 
umiał autor obiektywmie przedstawić naw et 
.najdrażliwsze sprawy'. Autor przedstawia, wy- 
czełpujaci) usłajrodawśtw o i  p rak tykę admi­
nistracyjną władz niemieckich, nie prze­
chodzi jednak hrigdy do suchej, o d erw iiltl 

(prawniczej analizy, ale rautuje ją  na obszer­
nie przedstawione środowisko społeczne,

Drugą, część książki stanowią ,,Dokuiłif|ia 
fcyt*, zawierające ustaw y i  zarządzenia |ui«- 
mieckie- w  sprawie „Tolkslisty“ ,  w tym  cały 
szerdg ściśle tajnych, wewnętrznych, nigdy 
dotąd' nie ogłoszonych.

W dalszym ciągu opublikowane są ] od- 
i nośne ustawy . i  zarządzenia polskie.

Książka ta  nie przerwie zapewne tak  ?czę- 
[ stych, częste o zupełnym 'braku zrozumilwiK 
świadczących dyskusji na tem at „Vslks- 
lii.ty" ile  przez 'jasne postawienie zagadbiei 

! pdzwmtludziomIdobrej woli spokojnie, obiek­
tywnie na te  sprawy spojrzeć.

przjćbycię. oa>/jmorze Egejsfte ok r« ó w  
flo ty  am erykańskiej i  angielskiej św iad­
czy o zainteresowaniu s ię . mocarstw ̂ an­
g losask ich  spraw ą cieśnin.

,*Zda.je się —i; piszą dalej „IzwiestiaP, iż 
całkiem "iasno zostało powiedziane jjkto 
mianowicie chciałby przemówić w języku 
agresyw ń# wojny. l)$e! według starego 
Órawh' tłódzM'* m usi pifew uy zawołać 
.iłSjfąj'* złodżieją)?. Reakcyjne gazetyf tu ­
reckie wyChóW^ie są w tych -tradycyj­
nych. obyczajach. Dlatego nadym ają*  się 
od pychy wrzesźczą równocześnie „lapaj 
żlodż^ęja**' i g łp ^ ą  prpwókąćyjhó t n f l |  
nia* o ,Vk;ón-.ceHfeci^‘i wojsk ra^ziecfcit^i 
na- granicy bu^arsko-greckiej, „bo&ze- 
wiÓiterślówteĄskiej agresji** itd..

K iepski tr ick t.p ró w o k a to ró w  tu re c k ic h  
m e oszuka te p y jh  iście n ikogo  P r z M H  
j e l l f  ju ż  t ^ w a A  ^koncentracji",/ to  jn ię- 
zhifym fakteim jg»t- ©krętów
a m ę ry k a ń s k ic ^ R  a n g ie lsk ich  w  pob liżu  
cieśn iń  czarncgoorsk ich . W szy ko  in n e  
to  , ty lk o  zasło^K ylym -na m ają<STna ce lu  

i uk ryc ie > pća.wdHpfego s la n u  r/zcczy."

Ostatnie posiedzenie Trybunatu  
Norymberskiego 

bedzie transmitowane przez radio

NORYMBERGA (PAP)- Pomiędzy kie­
rownictwem procesu zbrodniarzy wojen- 
nych, a  rozgłośnią radiową w Monachium 

/OśtatgłimGi
® o s i^ M ń i» T M h u n a lu . W-.-.^tókdnpdÓb lu- 
$ D X 0  c t jR H 't ^ j j t f c y g y e h  W
^"ieińcze^ ł^ M e  mogła dśfyszFć wyrok 
frzeg..cą4ip',,w,.-języku Na

óży jrftmmisjk;
wa ‘óstatnibgo posiedzenia odbędzie się 
również XW  yjęzikaćh ifdite-l^inl, fran­
cuskim i, rósyiśkińb *V9, • każByjas razie ¥6 
śiędźeifie to zostanie utrwalone na pły­
tach, ' ‘podobiiie jak  całość rozprawy- od

llft Jisiftpąda .ub. toku.
Na ostatnie po/siedzenie Ti$'bUńaid za- 

proszńpo -20. wybttnych otebiśtośći, wśród 
który Hi znajdują się dowódcą haczlźBffy 
wojsk amerykańskich w Ęiirópie g * B fj ||l  
Narney, jego zastępca geń. Lucius FISy. 
seńatórowie am^ikaOsąjł/./jCkiBnall^ ■ .1 
Vani;leTiberg, -, doradca • polityczny 1 do 
spraw ii-i en ■ * ' u Robert Murthy, [am­
basador , Stanów .Zjednoczonych w Nór- 
wegii Bay, b. amhasador Stanów Zjejińo- 
i / ni ui w; Mósk.wie ilkayies. Z a p t b s i e r  

l.cówhfeż min. Byrńes fflę‘ ńadęsłau na 
T ra?ie odpowiedzi.

PRASA NIEMIECKA PISZE;

„Porządny Niem iec*

Wielka manifestacja przyjaźni 
polsko-radzieckiej

w Szczecinie

Demonstracja wojenna Anglii i USA
„Izwiestia“ o manewrach floty anglo-amerykańskiej

g i y s p a  WANDAMELC“
powieść i S 2  c zę ś e ia  \

— Tak tęskniłam, tak się bałam, tak czekałam.
Pokrywał pocałunkami całą jej twarz, nie było

miejsca, gdzie nie czułaby jego ust.
— Czekałaś, tęskniłaś; Oi jakże mnie wzruszasz!
Był gotów na wszystko, żeby ją uspokoić, żeby

się jej przypodobać, żeby zrekompensować pt^y- 
kre uczucia, które pośrednio czy bezpośrednio 
łączyły się z jego osobą tak samo teraz jak w  
przyszłości. Jego serce przelewało się w nią, szu* 
kał dla nfej' nagrody, nie wiedział, jak ją obdarzyć, 
nic nie w yd aja ło  mu śrę godne jako ekwiwalent 
dprów, którymi go obsypywała, Chciąlb|r łbyć na- 
woskówaną posadzką, jto której stąpają jej nóżki, 
krzesełkiem, na którym spoczną jej wd^Uęzne 
cżłonecźki, szukał tak drobnej, tak nikłej fiżnkeji 
dla siebie, która, równając z ziemią i prochem jego 
osobę, dałaby jej wygodę czy choćby złudzępie 
bezpieczeństwa. • i ... ,■ ....

Utulona, uspokojona, odprężona, w yjęta z nie­
wygodnego oczekiwania, szukała intonacji głosu, 
która by odpowiadała nowej sytuacji, formy mó­
wienia, która jak najjNiszczotliwiej mogłaby do 
niego dotrzeć. Z a le w a ło '^  morze czułości, za­
pomnienia całkowitego o albie ria rzecz drugiej, 
nad w szystko miłej osoby. . „

' Gdzie był? Co rd1?il?\; Dlaczego obchodził 
śi§ bez niej tak cRugo? —. pytała, jak gdyby ta

trzecia osoba liczby pojedyńęzej użyta j zamiast 
driigiąj mogła go połaskotać i upieścić swbją no- 
wości4, jak gdyhy prrp7. swoją ^mechaniczną nie.- 
wła^giiwość była czyanś jun* tylko dostępnym, im 
whtśćiiwymF p fz^ ież; A rac^ n ^  się* itiągfb w 
SżtywBych *regułach ję z y k a  i zwrot .iińojiJ^otku 
nawet)u osób, które n ie-zn osżi kotói^, ma tak mfe* 
skończone bogactwo znaczeń, a co  za tym. idzie 
jbtońa^M,) jakieś'./nie") 'Id ó ła łą^  b tóyM eć  
obdarzona nąjczarowniejszymi* infleksjami głosu i
największą iJSfF^S^SS^^ -d

- I wtedy, Władysław, zęby ją, do reszty uspojcoić 
'!■: . ł̂ffiśmTeszyc) ciupię- w ,9M(y%, poszukiwaniu na­
grody, bp ja wiem' czego jpgzcze) — opowiedział 
jeden ze’ swoich,, najlepszych kawałków w  czĄsip*; 
t o n ó w s k i ^ . / 3 t y l u ‘ ~  • ® ai'
eZego : pr,z™?jpinąJ /j,cz^,wid%.,, k tęty był czwart- 
kiem“ — ópo.wiedzfąf histdrtś . o garbusku w ko- 

ómibiul- IA— Miałem się śpotka4.iy: ^oicfelę z jednym gar­
buskiem.- Kościół je s t  wielki,, człowiek jest mały, 
a ie  w iedziałęm /w ęale z .kim 'się" mam spotkać o-, 
prócz y p m  że. fd  Dęd/ZŃ pjłówiek garbaty. Wchodzę, 
jestem .Ojśl.epip.ny, ę^egmością/' ta przeklęta mgła, na 
dworze to był takjt, blask (aż się prosiło, żeby po­
wiedzieć „przęsygaja ) ppy^ietrze błask^Ba", ale 
W ładysław m ów ił jak człowiek)., że wcho­
dząc miałem wrażenie, jakbym -zamknął oczy. 
Staję pod ścianą,, przyzwyczajam oczy, rozglądam 
sięt- Wreszcie widzę, że  w  ławce niedaleko mnie 
siddzi jakiś, garbusek,. Podchodzę; do niego, siadam, 
przysuwam, się .możliwie jak najbliżej) mówię 

Hyipń dobry panu“, mówię ,mo, to może wyjdzie-^ 
ińyf;.t^atii.,aklęwy(B>doAe. rozmawiać", tamten wstaje,* 
słowa nie gada i przeciskając się między, siedzą­

cymi zaczyna wiać. N o, mówię ci, wieje, jak zając! 
Oczywiście zorientowałem się od razu, że los przy­
niósł. tegp dnia dwóch, garbątyćh ludzi do td śc io łi, 
ale poczekaj ty, myślę sobie, ty się boisz; no to 

jf^ ęieb iefefzęze, lepiej nastraszę. On myk za jakąś 
^Spódnicę; j!ff.za  Sim, on -się stara zrobić" jeszcze 
mniejszy, sfchyla głowę, rzuca się, jak pies, mię- 
u zy 'n o g i dwóch przechodzących mężczyzn,)— ja 
zainim ' A byliśmy właśnie na początku kościpja 
koło głównego ołtarza- i dość daleko’ od wyjścia, 
tak że  napędziłem mu porządnego stracha, zanim 
wypuściłem.

f  W ładysław śmiał się, śmiał się całym gardłem, 
odrzucił* głowę** w  tył, osłabł cały z heraicznego, 
fzerokiemj, śmiechu, jam nim AYstrząsał-^ószczę- 
gólne elembmy tej sytuacji, tak, jak je tefaz Wyj­
mował z płynnego czasu ij>o kolei Ogląda® wstrzą­
sały go swoin nieporównanym i tym bardziej nie­
pokonanym, że i . nie zamierzonym komizfcrerr. 
Wszystko tam było: zręczność i nieustępliwość 
własnego ciała, niespodzianka, jaką sprawił i ja­
kiej doznał, uczucia które wywołał i która mogąc 
być przykre, były tylko / powierzchowny® żaśla- 
downictwem przykrych uczuć bez ich *  istotnej 
przyczyny, sama w ifsżcie  przyjemnoś<Ef||chu, 
biegu przm zaiłbezony kościół, pokcmujlania 
przeszkód; dla urojonego celu, żartob liw i tpumf 
nad czyimś tchórzostwem, w reszcie tajefimiizość 
miejsca, w  którym Się ten w yścig odbył i prop reja 
—) m oże nieuświadomiona *— tego czym | d in­
nych, jąkich co dzień dopełniał bez wzrus#B*| : to 
wszystko sprawiło, że Janka słuchała goj ją . u- 
rywku „pieśni o Rolandzie^1!  że ten s z e r o S B  *ha- 
terskj śmiech tłukł się .po pokojach tak długr jak 
Władysław nadążył się śmiać. (d/Usty cm  mu, ;j
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D e k la r a c j a  p o lity c z n a
Stronnictwa Demokratycznego

N r 190 (2161

Repatriacja Polaków
amerykańskiej strefy okupacyjnej

W związku * obecną sytuacją polityczną w 
kraju. Prezydium Rady Naczelnej i Centralny 
Komitet Stronnictwa Demokratycznego na 
wspólnym posiedzeniu powzięły następującą 
uchwałę:

Stronnictwo Demokratyczne, przystępując w 
roku 1944 do tworzenia Polskiego Komitetu 
Wyzwolenia Narodowego i jako jeden z par­
tnerów 4<h stronnictw demokratycznych do 
podźwignięcia. trudu odbudowy Państwa Pol­
skiego, zdawało sobie sprawę, że Polska w ob- 
liczu głębokich przemian społeczno-politycz­
nych i konieczności szybki^ odbudowy kra­
ju, musi się zdobyć na wielka i solidarny wy­
siłek wszystkich żywiołów demokratycznych, 
oraz na trwałą współpracę partii demokratycz­
nych, zapewnioną drogą zblokowania się tych 
partii na szereg najbliższych lat-

Wejście w życie polityczne kraju — w fazie 
późniejszej T- dwu dalszych partii, tj. Pol­
skiego Stronnictwa Ludowego i Stronnictwu 
Pracy, narzuciło konieczność ‘ wciągnięcia tych. 
partii do wspólnego bloku politycznego.

Rok przeszło trwają układy między blokiem 
4-ch partii demokratycznych^ a pozostałymi 
partiami, nie przynosząc oczekiwanego przez 
naród porozumienia.

Naczelnie władze Stronnictwa Demokratycz­
nego stoją na stanowisku, - że obecna sytuacja 
w kraju wymaga: -
% —• albo doprowadzenia w szybkim tempie' 
do bloku 6-ciu stronnictw i  uniknięcia w ten 
sposób walk wyborczych,, na które Polska 
żadną miarą nie może sobie obecnie pozwo­
lić, ' -

— albo, pó wyczerpaniu wszystkich środ­
ków, stwierdzeniu wobec opinii publicznej, że 
podjęte " .ponownie usiłowania przez partie 
zblokoWahe — zostały unicestwione & 'w in y  
o p p z y c j  i, którą tym,, samym bierze na 
siebie odpowiedzialność ża następstwa takiego 
kroku.

Wobec zbliżających się .'wyborów, których 
przebieg i wyniki mają na długo zaciążyć na 
naszym dalszym życiu, Stronnictwo Demokra­
tyczne, jako jedno z współodpowiedzialnych 
stronnictw za dalsze losy i bezpieczeństwo 
kraju, stwierdza, że w dziele trwałego zabez­
pieczenia granic na Zachodzie, normalizacji 
życia wewnętrznego i szybkiej odbudowy kra­
ju, uregulowania spraw naszej emigracji i o- 
statecznego zlikwidowania zbrojnych ośrod­
ków faszystowskich, działających na terenie 
kraju, j e d-n o ś ć  n a r o d o w a  jest nie- 

: odzownym czynnikiem i nakazem chwili, po- 
, dyktowanym racją stanu Pańjtwa, ponad k tórą; 

nie mogą byp stawiane *  interesy partii, czyi 
pewnych środowisk społecznych.

Wobec zaś jawnych zakusów międzynaro­
dowej, progerniańskiej reakcji na całość gra­
nic Rzeczypospolitej-/i Wobec dążeń do pod- 
ważenia demokratycznego ustroju Polski, co' 
znalazło swój wybitny Wyraz zarówno w mo­
wie mimstrą Stanów Zjednoczonych Byrnesa, 
jak i w notach mocarstw, angl asaskich, ingeru- 

- j v, y th  - T- tasze sprawy wewnętrzne, Stronnictwo 
Demokratyczne stwierdza^ ze wystąpienia te 
wskazują, jak nieodzowną Sf CbwilŁ obecnej 
dla Polski jest spoistość całego ljjirodu i ko­
nieczność związania flij ,* sfiaini narodów sło­

w iańskich w dziedzinie zewnętrznego; bezpia. 
czeństwa i suwerenności Kraju.

Władze Stronnictwa Demokratycz­
nego wyrażają pogląd, że* jeśli Polskie Stron­
nictwo Ludowe dąży istotnie i szczerze do; 
jednoczenia n a ro d o w e j to zagadnienie aryt-. 
melyki wyborczej, winno być przez to Stron.

Objazdowa wystawa 
malarstwa t grafiki

<v WARSZAWA (PAP), m m r n  Zawodowy 
Polskich Artystów Plastyków przy. wybitnynl 
poparciu Mińistęrstwa Kultury i Sztuki . ori* 
Wydziału Kultury i Sztuki Urzędu Woje­
wódzkiego 1 zorgantzot®(^.Objażdową Wyątk-i.; 
we Malarstwa i Grafiki n'a. tęretiić, wojgf 

•j-pfództwa d fesżaw rim B p ' 
i- W wystawie biorą udział tp: ia. następują­
cy b jalarzaJ graficaajt  Ardk K* Baurska- 

-Cękalska, J. BaursK ęf Ł ' Bielska-Twofkow- 
ska, S. Brandt-Szamborska, J. Czerwiński, J. 
Cybis, M. Duda, W. ‘Gościmski, L. Grześkis- 

ijplefc, A, KlimaszewsM, -J- Jforplkiewicz, M- 
iMajewski. jł< MartjjjlŁ, Z. j  .Micuszczak-O'-- 
;isafoka, H- Musiałóg®',. Pćiański, '-Mi. 

Szymański, fi Tom, Wilden janitta, Wildińi 
- Janusz, W. Wilkanowicz, J. Wolff, S- Zalew­
ski i -fł, Zaremba-GpfsOwa.
. Wystawiają oni ogółem około 6o prac ma­

larskich i grafieznyĘ^^Bęirowmkiem wystawy 
-jest-. Mieczysław Majewski- Dotychczas urzif- 
;-azone zostały wystawy w  Żyrardowie, Grój­
cu, Grodzisku, Sochaczewie i Płocku. Z kolei 
Wystawa odwiedzi . iMjawę 24,—-zó , września, 

-Przasnysz fo.-~-fo"yw|-ześnia, Ciechańówz—4 • 
października, ź Puffosk — 8 października, 

.Ipińsk Mazowiecki 10— 12 października. ■

- Z inicjatywy powstałego niedawno ,ma te- 
Ttfiie Nowego, t e k a  Kóteitetu '.iśSDomtssipn fo r 
Children Relief L-,w “ z piźb^fodńtcżącą- 
Wandą Ploską fla Czele, prowadzona jest 
obecnie akcja pozyskiwania tzw. „chrzestnych 
rodziców" w Stanach Zjednoczonych A. P. 
dla dzieci poteićfe»biaezególnyih źakfddow'

,! naukowych, wychewawciwch 11: oraz szkół' -
Wszelkiego typu. Akiję tę  na'- terenie kraju 
powadzi- Ministerstwo Oświaty przez. . ; po­
szczególne Kńfofofo r Okręgów Szkolnych.

Jak dotychczas, t n o , że upłynął juz pier­
wszy tećmin przżsj ania podań do Ministór* 
atwa Oświaty ̂ e d ' isjdifcdści żałatWiettia for-- 
malności zależy p yśpieszenie- oczekiwanej 

■jpOtBOcy w postaci aczek dla dzieci polskich, 
ilość Wplywatągyc? foutfojaiów .{kwestiona- 

"tiuszy z  fotogrjtfia i i doiączonym 1' alfabe- 
ffyttnyttń spisami ragiSsgającyeh s ą  ć  hf- 

.•a.djgwidiialną pomc amerykańską). — yy naj-

nictwo podporządkowane naczelnemu postula­
towi, jakim dla każdego Polaka jest niewątpli­
wie i ponad wszystko dobro Rzeczypospolitej. 
Nic bowiem w tym stanie rzeczy nie usprawie­
dliwia faktu, że Polskie Stronnictwo Ludowe, 
któremu ofiarowano większy niż innym'partiom 
politycznym — udział w przyszłym Sejmie 
Ustawodawczym — propozycfc,-. tej dotąd nie 
przyjęło.

Stronnictwo Demokratyczne stoi nadal na 
stanowisku, że w ogólnym bloku wyborczym

Przewodnicząca Towarzystwa Kursów Przy­
gotowawczych ob. Wejeńska Wanda udzieliła 
korespondentowi PA P szeregu ciekawych in­
formacji, odnośnie działalności i osiągnięć 
Kursów Przygotowawczych na rok wstępny 
Wyższygh Uczelni.

N a pytanie, jak ie są osiągnięcia kumów 
przygotowawczych, ob. Woj-eńska odpowiada:

; „Celem kurzów było wyłowienie : najzdol­
niejszego elementu spośród młodzieży robot­
niczej i chłopskiej, a przede wszystkim samo­
uków, którzy wiedzę zdobyli własną pracą 
w okresie okupacji. Dzięki kursom przygoto­
wawczym umożliwia się młodzieży, posiada­
jącej wiedzę faktyczną, nie mającej - jednak 
formalnych uprawnień .do studiów wyższych, 
doMąfofoojfozeini w możliwie najkrótszym 
czasie. W bieżącym roku akademiekim dzięki 
liceom. przygotowawczym 1 .500  młodych I  ro­
botników' ż chłopów rozpocznie naukę na

WARSZAWA (PAP). Zaczątkiem Mfficji 
Obywatelskiej była Brygada Partyzancka 
A.L., pod dowództwem płk- Korczyńskiego, 
która w lipcu 1944 roku tworzy pierwszą 
Komendę wojewódzka M.O. na terenie Lu­
belszczyzny. Z początkiem sierpnia tegoż ro­
ku szef Sztabu Głównego A. L., gen. Witold, 
organizuje Komendę. Główną M.O., zaś w 
niedługim. czasie powstają dalsze komendy 
wojewódzkie.
- Początki pracy Milicji Obywatelskiej - były 
niezwykle ciężkie. Brak umundurowania, 
sprzętu oraz wszelkiego zaopatrzenia siwa* 
tźaly. Olbrzymie trudności, które j wspólnym 
wysiłkiem władz i funkcjonariuszy M.O. zo­
stawały- stopniowo zwalczane. , -

O stałym podnoszeniu się poziomu działal­
ności a p a r a t u . - M . j U r l ó y r i u d s ę s -  Brać, 
osiągnięte w 2-leciu jej fetUteUia- T tp ig ja Oby! . 
"jkfteUpi w, yjfw okresie--ujęła j i  845: .prze-: 
stępcow, zaś w wymku” toiftegO ro a ^ ju fo k - 
cji M.O. skierowano do obozów prapy 3318 
pasożytów społecznych, oraz Zatrzymano 

; Jiji.Ć8 małoletnich przestępc-ów , Milicja 
-Rzeczna uratowafo rstatói tonących i- wydoby­
ta źwlo-Ki żyj tĆpMcow, DuźJ"', działalność 

; v^iąę^a>> Bfep3*lss<u- - ..Snterwe-
imgjag ~w wielu wypadkach nadużyć' w por- 
tich, >% '' f  - ' S .!' ■

WARSZAWA. W Waszyngtonie od­
będzie się w drugi^ połowie pkidzief- 
n ik a  więlki amerykański kongres nau­
kowy. zorganizowany przez Amery­
kańska Akademię. Nauk. Polska otrzy­
mała zaproszenię do wzięcia udziału 
w kongresie. Polska Akademia Umie- 
letnwśd deleguje na- kongres prof. dr. 
Michała jCorezewskiego, prof. Szkoły 
Głównej Gospodarstwa Wiejskiego w  
Warszawie, ; . -- ■ r - n

WARSZAWA. PAP. W celu zachęcenia do 
powrotu do Polski Polaków, ‘Wysiedlonych z 
kraju, Stany Zjednoczone Ameryki Północnej 
Oraz Rządy Brytyjski i Francuski wyraziły w 
porozumieniu z Rządem Polskim i UNRRA

mniejszym nawet stopniu nie odpowiada 
ogromowi, potrzeb, naszych dzieci szkolnych i 
młodzieży akademickiej.

Wpływające podania zawierają wiele uste­
rek, z których najważniejsza, to uzupełnianie 
kwestionariuszy w języku polskim. Ze strony 
amerykańskiej obiecano jednak, że u r ucho śnio­
ny zastanie po-ważny zespół tłumaczy, dzięki 
Czemu źapeWnioue pędzie ’ Usunięcie wizelkich 
braków językowych w podaniach. Duga ilość 
podań sformułowana jest niezmiernie sucho, 
.pode*** gdy celówym' )eat( wypełnienie: kwe­
stionariuszy ' tak, by przemawiiiy one żywo 
do serc Amerykanów. ■ Dotyczy - - 
opisów _ prz4żyć dziecka w okresie wojny i 
okupacji. .

Pierwsza grupa- podań zostanie odesłana do 
Afoetyki z początkiem paździęrniksb,, J)żugi 
termin nadsyłania dalszych materiałów Mini­
sterstwo Oświaty wynączyłp na i j  listopada br.

winny znaleźć się wszystkie partię -polityczne 
ńa równych prawach, * te partie, które posta­
wią wyżej interes swej partii, ponad interes 
Państwa, postawią się same. poza nawiasem o- 
basu polskiej demokracji.

W  końcu Naczelne Władze Stronnictwa De­
mokratycznego stwierdzają, że stanowisko,- po­
dyktowane największą troską o dobro Rzeczy­
pospolitej i poczuciem odpowiedzialności za 
dałśze losy Kraju wynika z uchwał l-go Kon­
gresu Stronnictwa Demokratycznego,

uczelniach. Godnym podkreślenia jest fakt, 
że współprace dwóch bratnich organizacja 
żnłodisieiowych AZWM „gyełte“ t‘ ZNMS zue- 
lezła !M»ht3BełaKjtetMK>ir«aig m  to to  oraaat- 
nacji , kursów przygotowawczych. Projekt 
IAZWM „Żyoie“ przedteżduję -na Kourisji' 
rozumiewawcizej, jeszcze w maju ubiegłego 
roku, zostaje zrealizowany przy ścisłej u m il- 
pracy ZNMS-u nad zorganizowaniem pierw­
szego -kursu w Lodzi'. Kurs f e ir  do* aum dzi- 
e-iej,izego pozostaję M jl» rdzięj waoj-owym ze 
wszystkich kuisów na terenie kraju. ' , s 

"W chwili ,0,heętej pfoęgje d.kUręów prży-j 
gotowawozych w miastach uniwersyteckich. 
W stadium  organizacji jest kurs w Katowi­
cach i w Poznaniu. Poda tym > czynne są 
również kursy w nsia-stach nie posiadających 
"Wyższych Uczelni, jak  w  Bydgoszczy, €Ha- 
yncack, Nowym B ąefo-f n i d M i  1'

W pifefwśżjfob- okresieT ofmtni-żiowaikia, ta r -

Osiągnięta obecnie poprawa stanu bezpie­
czeństwa dnia codziennego jest zasługą 1 Od­
działów Służby Żewpętrsnei i, 5 |ę (^ey  
których f  ńpkcjopąriusgę. otrzy mu ją odpowied­
nie i staranne wykształcenie ( taćhś****
W celu
wuch Mfbcp Óbywafelskjej zwgąnizowijjóP 
przy Komendzie Głównej oraz w ’ wcjewódi- 
kicn i powiatowych ośrodkach miKeyjne t e r — 
sy przesękoleritowe.^ W  Centrum NnMttńlj-i 
nią M .O .|'#  Słupsku prźy Szkole Oficerskiej 
zórganizęwSSd"!® fsy  wedćzK, :foś jifzg ® K &  
mendzie Głównej M.O. i przy«kofiendą^b wo­
jewódzkich stworzono sekcję nąi^io#o-t4ch- 
alczne oraz ..yąinstalow ńass^ećę^ifć l i t t e f s  
.form fotograficzne, wprowadzono daktyl*' 
skopOwąfoe przestępćów: jrld- Egzaajfoęt n a 1 
wszystkich szczeblach kursów są bardzo su­
rowe, jednak ponad 20 000 milicjantów otrzy­
mało świadectwa, zaś na najnryżsjzyin pozio­
mie oficerskim osiągnięto imponującą- cyfrę 
8 000 absolwentów . podchorążych MD-. 
Efekt tych' prac szkoleniowych, uwydatnił ślę' 
wyraźnie. we wzroście, proce,ńttf wykrywa­
nych przestępstw, % rpku wykryto
48 ’ pfoceftt,1 ptzestępstść, zaś w fmfc W  
j7  pfocćnf, przy cży*ń natęży dódaćj że ćy- 
fry te wzrastają z miesiąca na miesiąc np. w 
kwietniu br. wykryeo ót procent przestępstw, 
i  w czerwcu już procent.

Do Ministerstwa Oświaty wpłynęło 
zaproszenie do delegowania przedsta* 
wiciela nauki polskiej na pokaz naj­
nowszych zd ob yty  w  dziedzinie radio­
techniki, który odbędzie ;się( w Wa­
szyngtonie w dniach od 7 do 20 paź­
dziernika rb. Ą/unisterstwo Oświaty de­
leguje na pokaz dyrektora Instytutu. 
Telekomunjkacyjnego i profesora Poli* 
techniki Warszawskiej Janusza rGrosz- 
kowskiego.

zgodę na dostarczenie dwumiesięcznej racji 
żywnościowej każdemu repatriantowi, powraca­
jącemu do kraju ze stref amerykańskiej, bry­
tyjskiej i francuskiej. Racja ta będzie wydana 
każdemu repatriantowi przez UNRRA w 'm o­
mencie jego przybycia do Polski.
, Pracownicy UNRRA są obecnie zajęci pako­
waniem tyćb racji żywnościowych V  Dziedzi­
cach i w Szczecinie i będą je osobiście wrę­
czać repatriantom po icb powrocie. Jest to do­
datek do normalnego przydziałużyw ności.u- 
dzielanego przez Rząd . Polski każdemu powra­
cającemu repatriantowi.
, My, w UNRRA jesteśmy zdania, że wszyscy 
wysiedleni, przebywający w obozach* w Niem­
czech powinni jak najszybciej powrócić do 
kraju, gdzie icb obecność jest tak bardzo po­
trzebna. UNRRA jćśt przekonana, że powraca­
jący repatrianci będą me tylko najżyczliwiój 
powitam, alć, że, ich powrót jeht żywym pra­
gnieniem Rządu Polskiego ze względu na ich 
pomoc przy olbrzymim dziele odbudowy kra­
ju.

Praca jest w Polsce ciężka, a warunki by­
wają niejednokrotnie trudne, ale W życiu'gos­
podarczym Polski jest inietsće dla każdego, 
podczas gdy przyszłość Osób, które pozostaną 
za .granicą, jako wysiedleni, jest niepewna.

KATOWICE (ZAP). Według infor­
macji, jakich ,udjsi#ił ;w  tu^s PUR pr^dA- 
stawićiel Rządu Polskiego do spraw re­
patriacji tv amerykańskiej .-.strefie oku­
pacyjnej, w strefie tej znajduje sie jesz- 
cze 120 tys. Polaków, zarejestrówa*- 
tiyefr w  UNRRA, których bezwzględna 
większość powróci do kraju. Elementu 
Óie otfj^tęgo rćjeśtracfą, rozsianego po 
wsiach id l> ęić |k#ćhkilkądzićsiąt t f  “ 
S ię ćy .' Ohok tego ókóło 35 tys. Pota­

sów ogólna liczba zgłoszeń wynosiła około 
4 .000  kandydatów. Dzięki dobrze zorganizo­
wanej Skeji- selekeyjijej i; specjalnym > bada­
niom psychotechnicznym udało się  kierówni- 
kdto. kursów wyłowić’ eieineS:'3aaJŹ^«ISe]p®y.., 
większość uezee^zftfefeej młodzieży tb  .to- 
bożnicy i chłopi, zgłasza się jednak i mło­
dzieżpogbodzęca z iaą js lL  warstw społecz­
nych, Bad a r ia  kwalifikujące zdolności kur­
santów przeprowadzone są pr*»z Insty tu t gt>v 
ęjologiczny, pod kierownictwem prof. Chała- 
sińskiegp.

Zaznaczyć W M y* -**. Ukój4! 'kut^w .prżygó- 
towaczych spotkała się z wielkim poparciem, 
władz państwowych, samorządowych 4  szkol­
nych. Wszystkie te- czynndki przyczyniły się 
do zapewnienia Uczestnikom kursów odipo-' 
wiedricfi pomiesżczefide riftUki ' i  pfaHy-przez 
zorganizowanie bure. Sprawy ’ utrzjońania 
przyszłych stujdentów, prtj^lojOąriO, drogą de­
kretu o płatnych urlopach na okres trw ania 
kursów: i przez zorganizowanie,i stołówek przy; 
bursach. •

W dziedzinie pracy wyehowawczej.kierow-- 
pićtzro^kutsów 'kładzie nacisk na uspołecznie­
nie młodzieży w : ramach prac samorządu 
szkolnego i  poprzez działalność otganiZaSji 
młodzieżowych ideowo-wychowawczych". „
I Na pytanie, jakie są dalsze plany Towa­
rzystw a Kursów Przygotowawczych, ob. Wo- 
jeiskapóW inda:
; „jkkcję naszą ocenią wyniki egzaminów 
grudindowych,. ale już dziś widać i tak  ąeą- 
nieją naszą pracę władze oświatowe, że pro­
wadzenie kursów w _d»lseym ^ci^ju przez 
okres kilku la t będzie celowe".

, WARSZAWA.. (8^.PJ foifo
• -jhkie ótrźjmifiźdn® > w ' ciągu roku 

bieżącego z półn-oc-nych zwłaszcza stron Poi- 
skd o spustoszeniach, dokp-nych przez myszy 
polne, skłoniły odnośne władze do podjęcia.

; energicznych kroków celem zwalczania t e j ) 
plagi. Wystarczy wspomnieć, że np. w -woje­
wództwie olsztyńskim | straty , wyrządzone 
przez myszy rolnikom, sięgają w niektórych 
okóiicaeb 40“/». Sytuacja zaczęła być na­
prawdę . groźna.

Sprawą zainteresował się Państwowy In ­
stytut W eterynaryjny W Warszawie i  dcl*' 
g-ował do Kopenhagi’-prof. A lf reda, Trawiń- 
skiego celem uzyskania dla Pohiki licencji 
na wyfohfoóiógieznyebi preparątów  duńskich,

| jedynie skutecznych w zwalczaniu . szkodni- 
ków-gryzo-ni. Wszystkie bowiem znane i sto-, 
sowane dotychczas środki. chemiczne albo nie 
dawały dostatecznych * Ąyników, . . też:
obażjwkły. się’ ,w pfobtyfo fokodaiwe1 także \$ 
dla lii dzo. - ’

Misja prof. Trawińskiego zakończyła się 
ppwoĆbe-iHem. i, - r  jak  ósfofoW, ®AE .pódą-r 
wal — puS ciycj’: UdsfoKli 'PaAstwdweiśu Tń- 
stytutowi W eteryuaryjiłeoiu. liceneji na wy- 
r® '*cK m r^ha$otoF^ćn^ebaratif^"^łto:y'n 'ys‘ * 
i  „Ratymny“ po cenach nactzwycza.i umforko- 

•nWfoyw.’- 5
oirPcńmdtoSlMitóe^ćyS-ItfoteMPljŚteiNftać wy-, 
j f ^ ł ^ g o f c e t r u k t e ń a ,  który zorganizuje :ak-, 
cję zwalczania myszy i p rz tekoE  miejscowy 
personel. 1

W rżw iąm uM y^j^nf ;h^óraijBjaBh sprawo- 
i zd-awca SBejrawywffló*! 'Jtgfyueji fowej 
|zwrócił się do prof. Trairilślirltgżaą i f  foifffl 
o bliżeze dane co do rodzaju i sposobów WaJ- 
fo, jśk a  mg być ppdięfo prMóśjg gryzpnioia 

i „RałynllyW,
istcfeb , się Ókafojej-^'„Rafyifo" jeśt 'Środkiera. 
' biologicznym, „Ratynina" cdfOmieziiym. Dba' 
' preparaty 'wzajemnie, się uzupełniają j  -muszą: 
fbyiS kolejnę .zfosoiyane.. foażimejsza jest jed,
m k  „R atyna",.. ^■ynalątń ,M przęd,. 4 0  ‘jakK 
Pr ,& ńe»ha® ię pfoŁ. ieilfos.* 'PrzeprbWadforf 
jąć mi-anowicie analizę moczu ‘dziecka chore­
go na ostre zapalenie pęcherza n atra fił-na  
bakterie paratyzfoy,, odznaczające się nie­
zwykłą jadowitóŚeią. Ponieważ zaś w owym

, GDAŃ1SK (SAP>', b y «  W  w rtó ł 
delegat GUM dla spr@e 'rewińdykaćif^f! 
traaspój^ti,. kpt. Kubin, z pędfóży dp K,i- 
t o ć ^ l  L i? B ą# eć  *®?zy wióżlyd& 'póęfów 
zespół jednostek': taboru pływającego, 
skfodającp -« § p  t«lvihdykowany^f- jed- 
Bcstek zabrapycb ,w Gdańkku 1 r  fodypi 
przez Niemców, oraz jeilnóstek ząkupio? 
nych na ifoczei' 'pt^yezki:‘:a*me'!^teńskiej 
przez Polską Mis-ją Zakupu Demobilu 
amerykańskiego w Paryżu. ! 4  

Z jednostek rewindykowanych przy­
wiódł kąpjtón Klfoin- z Kilmm tefowaną 
przez „Delfina" pogłębiarkę „Nowa Dra-

ków znajduję się w  łżw. amerykańr' 
-skićh oddgfatach wartowniczydi. Po-; 
foyższe eyfry,. nie, obejmują dawnych 
ojbyfo:ąięli póJMęjch narodowości ufcrąińe 
skiej i obywateli polskich narodowości 
żydowskiej.

Po okresie obniżenia tempa repatria­
cji w czerwcu br., w miesiącach ńastęp- 
njych, zwłaszcza zaś we wrześniu, na­
stąpiło wyjątkóWe tiasilenie akcjforepa- 
trącyjiiej. Wynika to stąd, że czyn- 

AńKf zaihtęfesóWanę1 dokładają wszel- 
kich starań, aby możliwie najwięszą 
liczbę repatriantów, odprowadzić do* 
kiraju przed nastaniem zimy. Potwier­
dzają to zresztą znakomicie nasze co­
dzienne sprawozdania z phnktu etapom 
wego w Dziedzicach. Na ogół utrzy­
muje się pogląd, że większa część naj/ 
lepszego elementu powróciła już do 
kraju w  r. ub. i w  obecnym sezonie 
wiosenno-letnim,

.:  Ludność polska na terenie niemiec^ 
kich stref okupacyjnych korzysta m. in. 
z szeroko zorganizowanej w obozach 
sieci -szkolnictwa powszechnego i śred- 
niego. Młodzież polska korzysta rów­
nież ze studiów uniwersyteckich dzięki? 
temu, że na uniwersytetach niemieckich 
istnieją Odpowiednie kontyngenty dla 
Cudzpżiemcófo. Na uniwersyt^ w  Mo»‘ 
nadiium np. uczęszcza 300 Polaków,;- 

Ąa. politechnikę tsf fCnrlsrtńie 50 PoIa*| 
ków, na uniwersytet w  Marburgu 4Ó 
Polaków.

Poradnie Państw. Instytutu 
Pedagogiki Specjalnej

WARSZAWA- Przy Państwowym Instytucie 
Pedagogiki Specjalnej czynne są trzy poradnie!
; Poradnia ortofoniczna, która przyjmują. 

Zgłoszenia dzieci i młodzieży z wadami mowy 
(jąkanie, nosowość, bełkotanie, seplenienie). £

Poradnia pedagogiki leczniczej dla dzieci 
nudnych do prowadzenia i nerwowych, udzie** 
la porad nauczycielom i wychowawcom w po* 
niedziałki od gadz. 14 — 16-tej i w czwartki 
ód 8 — 10-ęj.

Laboratorium peychopedagogiczne przepro­
wadza badania dzieci podejrzanych o niedo­
rozwój umysłowy. Zgłoszenia w piątki od' 
gódzińy 9 19-ej.

Wszystkie porady udzielane Oą bezpłatnie. 
Państwowy Instytut Pedagogiki Specjalnej 
mieści się w Warszawie przy uL Smulikow­
skiego 6/8.

cżafoei nąwfodz^ą ICopftB-hagę.pfogą: szc®uióu| 
Jańfouęw i/m yfl -wykorzjŁ; 

stania te j wsiątŁowę jąffiowifoj bakterii 3f  ' 
tTOefoimtedfogó#/lPforytsze |ifo doświadieJWj: 
ba-a dały doskonale w y sm  i dotąd rozpoczęte, 
maaową pródtikejf tego preparatu pod nazwg: 
„R atyn i" . :
i Biologiczna metoda, tępienia szozurów mt 
Danii, k tóra będzie u nas zastosowana w sto­
sunku, do myszy,,- przedstawia się następują­
co: -Jako przynętę rozrzuca się w miejscach, 
gdzie pojawiają się gryzo-nie, biały chleb 
przepojony hodowlą bakterii .„Batyny“ . Ją! 

■:w. -osstey >pdni , ipóżuięj, p tew spa szeznrft 
względnie - myszy , zaczynają chorować, a 
wkfofoe.1‘Wybucha - wśród nieb ogólna 1 4 -dwfo 
wa epidemia.- Zakażeniu ulegają również i te 

.gryfońfo,-kfofo nie łykały. Cftę)
roby nabawiają się one przez zetknięcie z wy* 

■jdńfeliiiśiBł ‘j ę ty c h  zwierząt.
;j4|eńii^ęj„ ftfo-iiis/j, - gryfo-ńi wykazuje od- 

pornośe na zakażefoć, dlatego też podczas tę- 
Ipłeńfo szkodjiwyćft gtyzoiii używamy je s t‘do,; 
i dfotewo f  pa upływie Andi: itygodst od wyłb- 
1 żenią „RatyUy" ) chemiczny preparat 
uiny", k tó ry :. jest- wyciągiem, eebuli mop 
skiej. W ten sposób mo-żna wytruć 90°/* szcza-. 
rów. A że jedna para szczurów może w ciągu 
roku dać-do -Stfo sfouk potomstwa — powinno 
się truć tym systegąep’d|wa jrazyj do- rokfo|ff|j 

! ),J«Ćli chodzi —O myszy jtoluc, to „Ratyna"ć: 
"ć lE je^pm ti m£;hoaSą«i :-8o .

System biologiczny duński znalazł szerokie 
Zastosowanie we wszystkich' państwach euro­
pejskich T  w AmefycOĆ * 

'vProiink«ją::,,Rafomy*‘ rajmńe ,sdę w Paloce, 
Instytut TćRUfowaćh. Tutaj zostaną założone 
hodowle bulionowe z domieszką pewnych 
śrądków chemicznych, -które utrzymują ja> 
dówitość fiakftrii i nadają przynęcie smak 
ndpo#i(iHa^dy gryżonłom. Ż j e d i ^ f  szczepu 
btótfofojnego i mężna, będzie' wytworzyć ty* 
siące litrów preparatu ratynowego. Jeden zaś 

wyśfofoęy jfo ^ t r p ę i e  S ż d e j  Oożót- 
szćźuroW' względnie ' iuyszy na przestrzeni 

)1 ha. ' • -■
i} Ter az z rozumiemy, jak wiele dobrodizdejatW : 
przynieść może tego rodzaju szeroka akcja 
wajfo ze szkodnikami naszych pól i  miast.

'g ą  , któ m ff  po ‘reiMoincfe pow rócie do 
! swyŹHńprftW w  p o rtac h  polsk ich . .
; Z demobilu amerykańskiego przybył^- 
1) • .PlRwająee warsztaty reparacyjn*, 
Pfoyhfildw.ane .przoz Jtolownik „Rekin" z 
t e  lfovfu '. o raę ' Ż) * tankowiec motorowy 

BRT i nośności 
1-468 ton, zbudowany -dla transportu ropy 
i benzyny, oraz przystosowany przez Ame- 
rykińów Alo przewozu wody. Po wyczy- 

d&czenjfo-; zb io rn ików z. powlółśi cemenfo* 
^ | 4 l ^ g > iiaąb.l»ją ^ 4 a y ą  do wofly, tan: 
;k(owiec będzie, użyty u nas d la  swego wła­
ściwego cely, tj. do transportu materia* 

; łów  pędnych.

1500 młodych robotników i chłopów
na wyższe uczelnie /  Kursy przygotowawcze pracują.

0 „chrzestnych rodziców" w USA
dla dzieci polskich

W yniki dwuletnich prac 
M ilicji Obywatelskiej

Uczeni polscy jadą do Ameryki .

Oświadczenie Charles M. Drury
Szefa misji UNRRA w Polsce

Koniec plagi dla rolników
-Radykalny zwrot w zwalczaniu myszy polnych

Przybycie do portu w Gdańsku
nowego zespołu statków dla Polski
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Inauguracyjne posiedzenie
Powiatowej Rady Narodowej w Jeleniej Górze

|  Dnia 25 IX 1946 r. w sali Teatru Je­
leniogórskiego odbyto się uroczyste 
Ipaguracyjne posiedzenie Powiatowej 
?Rady Narodowej. Oprócz radnycn 
lobecnl byli Starosta Powiatowy ob. 
Tabaka, Starosta Miejski tow. Gro- 
chulski, Miejska Pada Narodowa m. Je­

leniej Góry oraz liczni goście. 
^Posiedzenie otworzył przewodniczą­
c y  tow. prof. Górka, który w swoim 
przemówieniu syntetycznie ujął wielo­
wiekowe walki ludu o wolność. Z ko­
lki przemawiał poseł do KRN-u tow.

?liski, podkreślając znaczenie i zadania 
ow. Rad Narodowych, jąko czynnika 

^kontrolującego oraz inicjującego i rea­
lizującego program nowej demokra­

tycznej Polski. Przy tej sposobności po­
seł Bilski podał, że z terenu Dolnego 

śSląska w  nadchodzących wyborach do 
fiejmu wybranych bedzie 33 posłów, 
|W tym z powiatu jeleniogórskiego 6. 
i Dalsze przemówienia wygłosili: z ra­
mienia PPR tow. Biernacki, Stron. De­

mokratycznego ob, Pilarz.
|  Dó składu Rady dookoptowano na­
stępnie nowych radnycji, a mianowicie: 

pilskiego, Wecsile, Mrozowskiego, Mi­
chalskiego, oraz mjr. Olszewskiego. 
(Jednocześnie ogłoszono skład osobowy 
ra-clu komisji PRN-u. Są to: Komisja 
[Kontroli Społecznej (10 radnych), Osad­
nictwa Rolnego (7), Oświaty i Kultury 
15), Finansowo-Budżetowa (7), i Dyscy­
plinarna (5).
I  Blisko dwugodzinne, wyczerpującej 
(treściwe sprawozdanie ze swej działal­
ności złożył starosta powiatowy ob. 
rTabaka. Szczegóły tego sprawozdania, 
Jiktóre jest jednocześnie dokumentem 
naszej pracy i osiągnięć w  terenie, po- 
damy w numerze jutrzejszym.

I  Zgłoszoną rezolucję, zwracającą się 
do Rządu R. P. o uznanie Łużyckiego 

Komitetu Narodowego w Budziszynie, 
jako przedstawclelstwa Narodu Łużyc­
kiego, oraz wzywającą do poruszenia

sprawy Łuiyc na forum międzynaro­
dowym i na konferencji pokojowej w 
Paryżu, radni przejęli jednógfośnie.

Należy dódać, że skład Pow. Rady 
Narodowej, .oprócz przedstawicieli 
4-ch stronnictw politycznych i Związ­
ków ZajwódOwyćh,. wchodzą nadto 
radni z ramienia Polskiego Związku

Zachodniego, OMTUR-u, TtJR-u, 
RTPD, Wid, Żw. Uczestników Walki 
o Niepodległość, Stowarzyszenia Kup­
ców, Związku Gospodarczego Spół­
dzielni R. P. Z Polskiej Partii Socja­
listycznej w  skład PRN Wćhodzą: tow. 
tow. Bilski, Górka, Gliński, Jeleń i Nie- 
dźwifedzki. (tt.)

Uniwersytet W rocławski
zbiera dowody działalności Polaków na Opolszczyźnje

OPOLE (ZAP). Uniwersytet Wrocław­
ski wraz z Oddz. Instytutu Śląskiego 
podjął godną uznania inicjatywą zebra­
nia odpowiednich materiałów, dotyczą­
cych, działaczy polskich na Opolszczyź- 
nie. Materiały te posłużą do opracowa­
nia życiorysów tych działaczy w Pol­
skim Słowniku Biograficznym, podjątym 
już przed wojną przez Polską Akademią 
Umiejętności. Zważywszy ogromne za­
niedbania z naszej strony w zakresie 
tych badań na Opolszćzyżńie. wspom­
nianą inicjatywą należy przyjąć z praw­

dziwym uznaniem. Równocześnie nale­
ży żwzódć sią z gorącym apelem do 
polskiego społeczeństwa na Ślą*V’i Ooo;- 
skim, aby podjętej przez Komisją Pol. 
Słów, Biograf, akcji, przyszło z jak daj- 
dalej idącą pomocą. Jest to znakomita 
ojkazja do wygrzebania z pamięci ludz­
kiej czy t  archiwów tych wszystkich 
ważnych wiadomości i Szczegółów, któ- 
re już prawie przepadły, a które .tyczą 

i Się nieraz niestrudzonych, jakkolwiek 
cichych działaczy polskich.

W powiecie sycowskim
SYCÓW, (ZĄP). Powiat syeowski w po­

równaniu t  Sąsiednimi powiatami dolno­
śląskimi Rofżystńle ÓdBTTa po-ff* Wzfl^dem 
zagospodarowania. ... Pfąwię nigdzie nie 
Widać ugorów, na polach wre praca. Obok 
traktorów orzących widać głównie za­
przęgi z woTowTkrów. K oniciągiej esz- 
cze brak. ' /

Obserwując te postępy w zagospodaro­
waniu — nasuwa gię pytanie,' dlaczego 
w tym powiecie praca rozwija Się po­
myślniej, niż w innych, często mniej 
zniszczonych?

Jest to ż jednej atfóhy niewątpliwa za­
sługa miejscowego, bardzo sprawnie 
działającego starostwa i aparatu gospo­
darczego — z drugiej stronjr zasługa lu­
dności.

Kronika miejska
I TRAGICZNE SKUTKI JAZDY PIJANEGO 

SZOFERA
[ Y tw n j  tj. 25. 9. w godzinach popołudnio­
wych przy zbiegu ulic Nowowiejskiej i Pia- 
stowskiej miał miejsce tragiczny wypadek 
spowodowany przez nietrzeźwego kierowcę sa­
mochodu Ministerstwa Ziem Odzyakanych.

Jak wykazało śledztwo kierowea wozu Nr.
, D 01897 Jarzewski Kazimierz, jadąc de Obwo- 
dowego Urzędu Likwidacyjnego przy uliey 
Kościuszki 14, etrecił panowanie nad kierow­
nicę powodujgc wypadek, którego ofiarg pa­
dły 4 osoby tpośród przechodni: Sender Jó­
zef, zam. plac Legnicki 12, m, 7, zmarł wsku­
tek otrzymanych ran w szpitalu, a pozostałych 

12 osoby ciężko ranne przebywajg w szpitalu, 
pozostały Schmidt Piotr odniósł lekkie rany 
Prócz tego rozpędzony wóz zdemolował tirtg- 
dzrnie sklepu z materiałami piśmiennymi 

fprzy ułicy Nowowiejskiej, ’
■' Jeszcze jeden przykład' zgubnych skutków 
" f-tzdy pijanego szofera, który dla przykładu 
!-mych winien być z eałg bezwzględności? 
nksrany.

MNOŻĄ SIE KRADZIEŻE... 
i  (i) Komenda MO otrzVmała w ciągu ostał- 
| nich dni następujgee raporty z działalności 
szajki złodziei na terenie Wrocławia: 

i  ...ob. Jankowska Irena zam. przy ul. Potieb- 
ni 2 zameldowała o włamaniu do jej miesz­

k a n ia  prsy czym łupem złodziei padła gardę- 
Iroba i bielizna o wartości przedwojennej o- 
koło 500 zł.

I  ...nieznani, sprawcy skradli podczas nieobce- 
Mości Pieńkowskiej Pelagii zam. przy tri. Ko- 
gkynienkiej 85,. garderobę właścicielki na igez- 
>ng wartość 300 zł. po cenach przedwojennych. 
|  ...poszkodowany Kreczko Franciszek po, 
fpowrocie do domu na ulicy Jar. Dąbrowskie- 

go 45, m. 8, stwierdził „wizytę" nieuchwyt­
n y c h  złodziejaszków, którzy wprawdzie nic 
lnic. pozostawili, ale zabrali garderobę męsk j 

i bieliznę osobistg właściciela.
I  ...również wyprawa nocna do mieszkania 

Sitkowskiej Hanny p łac iła  się złodziejom. 
K orzystajęc Z głębokiego snu właścicielki za- 

brali 600 zł. i części garderoby, po czym ulot­
nili się.

We wszystkich wypadkach prowadzi ener« 
girzne śledztwo komórka śledcza Miejskiej 

IKomendy MO.

NIESZCZĘŚLIWE WYPADKI...
K  (s) Keller Uvy narodowości niemieckiej, 

czepiając się platformy cięgnlonej przez trak- 
■ tor, dostał aię pod koła, ponosząc śmierć na 
■miejscu. Szofer Węstk Stanisław żarn. we-Wro* 

cławiu ul. Augusta 190 m. 12 na zlecenie śled- 
■ czego został zatrzymany aż do wyjaśnienia.
B  ...wybuch miny przy ulicy Szwerjn spowo- 
■dował śmierć Noteckiego Jana, zam. we Wre- 

cławiu. Zwłoki ofiary nieszczęśliwego wypad 
gfku przewieziono do kostnicy szpitala nszyst. 
■ k ich  świętych.

NIEUCZCIWA SŁUŻĄCĄ 
(a) W dniu 25. 9. ujęto niejaką Adamską 

Helenę, która w dniu 24. 9. będąc służącą w 
domu ob. Wojtowicz Zyty, skradła podczas 
nieobecności chlebodawczym 22.900 zł. po 
ctym zbiegła.

ZŁODZIEJE W MUNDURACH W . P.
Dnia 25. 9. w godzinach popołudniowych, 

3 nieznanych osobników w mundurach W. P. 
napadło na dom prywatny Kaczmarka Anto­
niego, zam. pray uL św. Jerzego 5 m. 1 , za­
bierając stamtąd garderobę męską, damską 
oraz biżuterię. Śledztwo w toku.

NAPAD Z BRONIA W REKU 
(a) Przed kilkoma dniami, pięciu niezna­

nych osobników uzbrojonych w broń krótką 
dokonało napadu na restaurację Tłumacze*, 
skiego Henryka przy ulicy Kluczhorskiej ó. 
Bandyci aterorysowali obecnych w lokalu i 
zażądali wydania posiadanej gotówki. Wobec 
odmowy, aami zaczęli „gospodarkę", zabierając 
siłą 5900 zł., 499 sztuk, amerykańskich papie­
rosów, 6 but. likieru, oraz zegarek męski 
klessonkowy, pozostawiony w zakładzie przez 
kilenta jako zastaw. Po zakończeniu rabunku, 
trwającego 19 minut bandyci zbiegli w niewia­
domym kierunku. Zarządzone śledztwo jest 
na tropie bandy.

LIKWIDACJA BANDY 
(t) Postrachem okolic cmentarza św. Waw­

rzyńca była od jakiegoś czasu zorganizowana 
szajka bandytów, występujących w mundurach 
WP, którzy działali w godzinach wieczornych, 
obrabowując przechodniów z posiadanych 
przy aóble rzeczy. 1 Dnia 22. 9. patrol M. O. 
schwytał na gorącym uczynku jednego z trzech 
opryazków, który w czasie śledztwa wydał 
miejsce pobytu pozostałych.

W wyniku przeprowadzonej obławy, ujęto 
10 osób, w tym 5 kobiet i 5 mężczyzn, oraz 
skonfiskowano arsenał „meliny" bandyckiej. 
W toku śledztwa udowodniono bandzie szereg 
napadów z bronią w ręku oraz podszywanie 
się pod nieistniejącą organizację A. K.

Akta tej sprawy wraz z aresztowanymi 
przekazano kompetencji W. U. B. P.

POŻAR WSKUTEK WYBUCHU MINY 
(a) W pbzoattłośclaeh niemieckiego Urzędu 

Celnego przy placu Hindenburga na skutek 
wybuchu miny powstał groźny pożar. Zawia­
domiona Miejska Straż Pożarna przystąpiła do 
akcji ratowniczej, mimo ponawiających się 
wybuchów. Zmobilizowano oprócz tego rezer­
wę Milicji Obywatelskiej, która osadziła i 
zabezpieczyła sąsiednie przejścia i dotuy 
mieszkalne.

Pożar zlokalizowano po upływie 18,u godzin 
dzięki ofiarnej praey drużyn strażackich, któ­
rym należy się uznanie całego społeczeństwa.

Zakupim y natychm  ast cztery now e tłoki 
do  sam ochodu ro -k i  A d le z  - T r iu m p h . 
O ferty do Adm inistracji „Naprzodu Dolno­

śląskiego"*- W rocław , W ierzbow a 30.

Ludność powiatu obecni* w dwu trze­
cich stanowią repatrianci i przesiedleńcy 
(ci ostatni głównie i  województwa kie­
leckiego), reszta to miejscowi, ostatni 
to prawi*; w całości -polskiego pochodze­
nia. Występują i jednak silne różnice 
w stopniu świadomości na rodowej. Ger- 
maniżacji^ która nś" tym terenie prawa*1 
dzona była ze szczególną intensywnością,, 
poczyniła niemałe spustoszenia.
I, Przejawia się tó m- in. w znajomości, 

jgzyka polskiego. ’ Najlępiej zachdWali ję­
zyk przodków starcy — pokolenie mię­
dzywojenne już gorzej, natomiast wśród 
lAlodzieZy 1 dzieci tylko,bardzo rzadko 
spotyka się mówiących po- polsku. (Nie, 
mniej natrafia Się rodziny, które w trzech 
pokoleniach biegle mówią piękną, archa­
iczną polszczyzną.
v Jest to gwara śląska' skrzyżowana z 

wielkopolską. Rodziny te stanowią ośro­
dek akcji repoióńlZacyjiie}.' w  ćhwiif o- 
becnej weryfikacja obejmuje tam olęolo 
1000 osób. W miarę postępów akc.il bu­
dzenia poczucia narodowego oraz spra­
wiedliwego układania stosunków pomię­
dzy ludnością napływową a autochto­
niczną, liczba ta niewątpliwie wzrośnie. 
Dziś jeszcze' często nieodpowiedzialne je­
dnostki powodują; zgrzyty w zrastaniu się 
pbśzcZegmtrych ellmeńroW ŚpoTećrńyCh,' 
traktując obelżywie polskich autochto* 
nów., jako Niemców. Podobne zjawiska 
były w pierwszym okresie na Śląsku 
Opolskim i należy Oczekiwać, że w miarę 
wzajemnego poznania uprzedzenia te 
znikną.

Obok v mowy wid ocznym ob ja wem; pol­
skości są książki polskie, szczególnie re­
ligijne i obrazy święte z potśkimi napi­
sami. Często spotyka sfę wśród nieb 
obrazy Matki Boskiej Częstochowskiej, 
przywiezione ż corocznych pielgrzymek 
do Częstochowy.

Ponad 105 tysięcy h a  zaorano
na Dolnym Śląsku do dniu 24 bm.

Od przeszło tygodnia trwa na Dolnym 
Śląsku jesienna akcja siewna. Akcja ma 
przebieg pomyślny. Według meldun­
ków, nadesłanych z terenu, Zaorano do 
dnia 24 bm. 105.468 ha.

Udział Samopomocy Chłopskiej w te- 
gorcznej jesiennej akcji siewnej na Dol­
nym Śląsku sprowadzą sią do zaorania 
i obsiania 20 tysiący ha ziemi u osadni­
ków. Do tej pory zaorano z tego obsza­
ru  .^thyd^próc.,, l i t  około 7. tysiący ha. 
Samopomoc Chłopska dysponuje 300 
traktorami, przekazanymi jej przez PĘT

i MP na m ocy um owy dzierżawnej,
W  tegorocznej akcji siew u jesiennego  

na Dolnym Śląsku bierze również udział 
wojsko. Podjęło sią ono zaorać i  obsiać  
10 tysiący ha ziemi, nie ty lk o  u osadni­
ków wojskowych, inwalidów wojen* 
nych, wdów po p o leg łyd i żołnierzach. I 
rodzin rekrutów, lecz 1 u ludności cy ­
wilnej — repatriantów i  osadników. 
Znając ciężką sytuacją osadników, w oj­
sko postanowiło przekazać osadnikom  
wojskowym 1 cywilnym  650 koni do  
prac w  polu.

Nauka zawodowa
przy Państwowej Fabryce Wagonów

Prży Pińitwówej Fabryce Wagonów we 
Wróeła#™, /.organizowano łiereg sżkół i . kur­
sów zawodowych, które dadzą' możność 
kształćeftiż tlę najszerszym masom młodzieży 
i dorosłych. Na szczególną uwagę ' zasługuje 
szkoła przemysłowa (odpowiadając* dotych­
czasowemu 4-letiuefhu • gimnazjum mechanicz­
nemu) Czynna w czasie, pracy fabrycznej. 
Uczeń tej szkoły korzysta, ze wszystkich 
uprawnień pracownika fabrycznego, pobiera 
wynagrodzenia za godziny nauki oraz posia­

da prawo do posiłków fabrycznych. Szkoła *a 
kształci "również dziewczęta. Poza tym Fa­
bryka prowadzi również naukę dla dorosłych 
w zakresie szkoły powszechne). Zadaniem -M  
jest likwidowanie analfabetyzmu wśród ludzi 
pracy, Prowadzi śig też kurzy przygotowaw­
cze do egzaminów czeladniczych i mistrzow­
skich, jak również szereg krótkoterminowych 
kursów -o wąskim zakresie specjalizacji (spa­
walniczy, ślusarski, kowalski, stolarski, cie­
sielski, lakierniczy, obróbki mechanicznej f 
elektrotechniczny).

Szkoły przystąpią
do organizowania spółdzielni

Dla każdego pedagoga fi wyćhoniąwcjj 
zrozumiałym jest hasło |uspołecznienia 
Polski i rola Spółdzielczości w odbudowi^ 
kraju, Lecz hasto o nie jest jeszcze do 
statecznie bfikkfb T!żrózuińi9łó dla całe! 
naszej młodzieży, która często widzi w 
spółdzielniach praedsfęWórśtwa' hańdlo| 
we. Na terenie Wrocławia mamy już po­
nad 15 spółdzielni ifcińtowsklch, która 
pod kierunkiem wychowawców rozwijają 
sił)'/dosyć* póMyślńtó" S ą ‘Jedhak Jmzczs

Ogólnopolska Konferencja 
Radiowa w Szklarsk ej Porębie

Od.dnia M ^ Mł JwryeśRiŁ.ihu. ty Sgjclar- 
śkłej l*ort$Ie odbywa ‘ sią ogólnopolska 
Koherencja Radiowa. Na konferencji 
tej obecny jest naczelny dyrektor Pol­
skiego Radia Bilik, oraz 60 jnnydt dy­
rektorów i kierowników »resortowych 
dwunastu okręgów radiowych w Polsce.

w  dniu rozpoczęcia Icomerencji ciyr. 
Bilik wygłosił 5-godzinny referat o pla­
nach Polskiego Radła na najbliższą 
przyszłość.

W ciągu trwania konferencji obrady 
toczyć się będą w komisjach: admini­
stracyjnej, programowej, technicznej, 
oraz bytu pracowników.. Opracowany 
również zostąnfe progfain zimowy.

Po zakończeniu konferencji, uczestni­
cy udazą się w dn. 29 bm. do Wrocła­
wia na otwarcie nowej rozgłośni radio­
wej, ' . ■ .  (W m

Zlikwidowanie bandy Wehrwolfu
występującej w mundurach żołnierzy radzieckich

■W okolicy Sierdzony - Kąty (woje­
wództwa śląsko-dąbrowskiego, od lute­
go rb, działała bajda Wehrwolfu. Była 
to banda niemiecka o charakterze poli- 
tyczno-rabunkowym, celem której było 
organizowanie, napadów na Polaków, 
przybyłych z Centralnej Polski, i na 
członków stronnictw demokratycznych. 
Członkowie bandy uzbrojeni byli w ka-

Akcja odszczurzania
Z rozporządzenia Ób. Wojewody Wrocław­

skiego rozpoczyna aię na terenie całego Woje­
wództwa akcja walki ze szczurami, jedną z 
plag, która szczególniej w miastach, ale i 
mniejszych osiedlach, przybrała groźne roz­
miary, Akcją ta ma wielkie znaczenie dla 
mieszkańców i dlatego powinna być przepro­
wadzona z wielką skrupulatnością. Z uwagi na 
jCj wielkie kaszta, obowiązek poniesienia cię­
żaru wydatków spocznió częściowo na barkach 
mieszkańców, obciążając ich zresztą niewiel­
kimi kosztami. Jeśli .chodzi o mieszkania pry­
watne, to każdy lokator płacić będzie jedno­
razowo po‘ 3 złote od, każdej' zajmowanej ubi­
kacji łącznie z piwnicą, komórką- i strychem. 
Opłaty te pobierać będą administratorzy przy 
ściąganiu komornego. Administratorzy również 
rozprowadzą trutki, przeznaczone dla domów 
mieszkalnych. W gruzach miast i osiedli od­
szczurzania dokonają specjalne kolumny dera- 
tyzacyjne. Sklepy, zakłady przemysłowe, insty­
tucje państwowe, samorządowe i  prywatne 
zakupią w punktach sprzedaży odpowiednią 
ilość trutek, wyznaczoną przez kierownika 
akcji w zależności od wielkości obiektu, jego 
rodzaju i stanu zaszcźurzenia. Punkty sprzeda­
ży uwidocznione są w rozplakatowanych Zarzą­
dzeniach. Akcja odszczurzania podzielona jest 
na trzy okresy I okres przygotowań, II o- 
kres wykładania trutek i III zakończenie akcji. 
, O każdym z tych okresów akcji podany bę­
dzie specjalny komunikat.

r&biny, pistolety'  i granaty, a do akcji 
przebierali się w' mundury Armii Czer­
wonej* celem ęiania ; nienawiści ,dó 
wojsk radzieckich wśród miejscowej 
ludności.

Dnia l3  września rb. władze bezpfd- 
cżeństśća zlikwidowały wymienioną 
bandę, aresztując 12 osób, które przy 
zhały się do ośmiu napadów z bronią 
w ręku. Skoijfis^owang Większą ilość 
broni i amunicji oraz płaszcze i czapkę 
lejtnanta Armii Czerwonej.

Akcja popularyzacji prawa 
we Wrocławiu

W Sądzie ' Okręgowym we » Wrocławiu od­
było się zebranie informacyjno-organizacyjne, 
poświęcone akcji; popularyzacji prawa , wśród 
szerokich mas społeczeństwa. Utworzone ko­
misje popularniać)i prawa zajmą ś}<§ _opracó- 
waniem wykładów' oraz zorganizowaniem po­
szczególnych grup słuchączy. Do pracy tej 
wciągnięci również będą, szczególnie jeśli 
chodzi o wici, nauczyciele, Wójtowie i sołtysi. 
Dotychczas opracowano już kilkanaście wy­
kładów, któfs wygłoszone 'zostaną' w świetli­
cach, lokalach Stronńict# itp. '  ’ ‘

szkoły nawet o pokaźnej ilości uczniów, 
którą nie posiadają spółdzielni i ze z n a ­
czenia spółdzielczości w tyciu gospodar­
czym kraju nie zdają sobie należycie 
sprawy. Komitet obchodu dnia spółdziel­
czości podjął piękną i zdrową inicjatywę 
propagandy spółdzielczości w szkołach. 

Komitet jest w posiadaniu czasopism, 
broszur propagandowych, ksiąg buchąltu- 
ryjnych dla młodych Spółdzielców. Na­
uczyciele |  wychowawcy winni zwrócić 
Się do Komitetu Lokalnego o informacje, 
wskazówki i materiał propagandowy.; - 

W przeddzień obchodu Odbyły się: w ę 
wszystkich szkołach pogadanki propagaiu 
do we na tematy spółdzielcze. W Dniu Spók 
dzielczości dokonuje się uroczyste otwaw 
ci* nowych uczniowskich spółdzielni 4  
tych sąkotaeh, które do |ej pory icb$nig 
posiadają. Młodzież wrocławska realizu­
je hasło: „Kupujmy we własnych szko­
łach i we własnych spółdzielniach" I

Ca śbjiĄac w ÓÛ niafl
Pozbywamy się Niemców

Powiat Oleśnicaj stoi pod znakiem repatria­
cji Niemców. W  akcji biorą udział wszystkie 
czynniki społeczeństwa, Związki Zawodowe i 
wszystkie Urzędy. Nareszcie pozbywamy się 
niedoszłych zdobywców świata. Mamy n a­
dzieję, Że im będzie lepiej, a nam lżej, gdyż 
tli niejednokrotnie czuli się mniejszymi rod  
nas panami naszych prastarych ziem piastow­
skich. Odjadą od- nas do dyspozycji panów 
Byrnesa i Churchilla.
8 Ogól społeczeństwa zapytuje, dlaczego, tak 
dużo wygód mają, ci, którzy wyniśzczyfilmi­
liony ludzi. Mają do dyspozycji nawet wago­
ny sanitarne, gdy my tymczasem byliśmy 
przewożeni masowo o głodzie i chłodzie i, od 
dziacka do starca do obzów i krematoriów.

Repatriację Niemców przyjmujemy z wiel­
kim zadowoleniem. B. K.

Chleb w Oleśnicy nadal drogi
W dniu wczorajszym odbyło się w  starost­

wie powiatowym zebrania dla ustalenia ( cen 
chleba. Po ożywionej dyskusji, w której głos 
zabrali przedstawiciele powiatowej Rady 
Związków, Zawqdowych, Społem i-inni, usta­
lono cenę ig zł. za i kg chleba żytniego prze­
miału, go procent.

Nowe władze związku zawodowego pras, 
przemysłu skórzanego w Oleinloy 

OLEŚNICA, ęó-ąo września br. odbyto się 
walne zebranie członków związku zawodowe­
go przemysłu skórzanego przy fabryce obu­
wia. Po .dyskusji obrano nowy zarząd, do któ 
rego weszli przedstawiciele partii demokra­
tycznych PPS i PPR. N a zebraniu obecni by­
li: Przewodniczący Pow. Rady Związków 
Zawodowych, sekretarz PPS i sekretarz PPR. 

rNa zakończenie i zebrani wy -azili votum za­
ufania dla obecnej^ dyrekcji, k tóra stara się 
o poprawę bytu, dla pracowników f-brrkj.- *̂  
przyrzeka uczciń-ą Współpracę że ; związkiem 
zawodowym." j

UWAGA TOWARZYSZE I SYMPATYCY 
PPS I OM TUR! ;

Związek Niezależnej Młodzieży SocjaUbi iycznej zawia­
damia wszystkich tych towarzyszy* którzy mają zamiar 
rozpocząć studia na Uniwersytecie wzgL I ilitechnice we 
Wrocławiu; że wszelkich potrzebnych info nacji zasię­
gnąć mogą w sekretariacie ZNMS. Sekreta iat znajduje 
się przy nl. Wybrzeże Stanisława Wyspiafts lego 34 i jest 
czynny codziennie w godzinach 1 1  — 13.
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Ważne uchw ały M ie jsk ie j R ady Narodow ej
jąa , ostatnim zebraniu Miejskiej -Rady N a­

rodowej . poza uchwaleniem nowej taryfy 
'tramwajowej, którą podaliśmy w  jednym 
i  poprzednich nutnerów, zapadło szereg in­
nych ważnych dla miasta decyzji

N a wstępie MRN k ró tko , -lecz rzeczowo 
Ktpiotestowala przeciw oświadczeniu min. 
Bytneea W następujących słowach:

Miejska Rada Narodowa protestuje prze- 
'  ehrco ofwiadczieniu Sekretarza Stanu 'Byrne- 

si, stawiającego w  wątpliwości nasze prawa 
do prastarej piastowskiej Ziemi Odzyskanej ii., 
zwraca się poprzez Wojewódzką Radę Naro­
dową do Krajowej. Rady Narodowej z pro­
śbą o spowodowanie, by. wszyscy ■ Niemcy 
-ostali jak najrychlej z Wrocławia ewakuo­
wani, gdyż miasto to  było, jest i po wieczne 
czasy będzie nierozerwalną częścią składową 
naszej ziemi ojczystej w  Polski".

W YSTAWA W E WROCŁAW IU 
POSTANOW IONA —

Następnie jednogłośnie Miejska Rada N a­
rodowa uchwaliła zwrócić się do czynników 
miarodajnych o zorganizowanie we Wrocła­
wia wystawy pod nazwą „Dwuletni Doro­
b i  Ziem Odzyskanych".

’ Inicjatywa zorganizowania Wystawy \ wy­
szła od towarzysza Górnego.

WROCŁAW ZACIĄ GNIE i j  MILTONÓW 
ZŁ. POŻYCZKI

Drugą ważną dla miasta uchwalą było po- 
stanowienie wzięcia z Banku Komunalnego 
w xóznaniu pożyczki w wysokościW jr i p o t' 
miliona zł. na cele Zakładów Użyteczności, . 

^Publicznej.
(Dyskusja nasunęła szereg wahań, ponieważ 

Bank stawki żądania, dochodzące do iz  pro­
cent, którymi miasto, nie może sik "absolutnie 
obciążać. Z drugiej zaś strony zasilenie, go­
tówkowe miasta jest niezbędne.

Radny Haber (PPR) wypowiedział się za 
podjęciem pożyczki.’
fi Radny Bartyóski (SD) zwrócił uwagę na 

|  Całkiem niedemokratyczny^ kapitalistyczny 
procent pożyczki.

Radny Dymek złożył następujące oświad­
czenie klubu radnych PPS:

: j „Klub radnych PPS, uznając, l$njęcznoŚĆ 
przyjścia Zarządowi Miejskiemu z pomocą w 

^trydńej sytuacji finansowej if uchwalenia 
krótkoterminowej p o ż y c z k i jó łY s ą tó tó  13 
i pól Miliona zł. wyraża! ubolewanie, że 
uchwała Rady Miejskiej musi być, powzięta 
bez świadomości istotnego' Stanu gospodarki 
Miejskiej.
' Miejska Rada N arodow a' nie ' wie, czy 
wszystkie źródła dochodowe gminy m. Wroc­
ławia zostały wykorzystane,!* a- więc czy za?

ciągnięcie pożyczki wynika z niedostateczno­
ści źródeł dochodowych, Czy' też' Z ! innych 
pfżycźyn i jakich".

W  odpowiedzi na to prezydent Wachniew- 
ski oświadczył, że sprawozdanie z finansowej 
gospodarki miasta je s t ' w opracowaniu.' Nato­
miast proponowana pożyczka ma być 'użyta 
konkretnie na .zwiększenie ilości czynnych 
gazociągów w mieście, które w krótkim cz*-' 
'* dadzą znaczne dochody.

Z arząd’ Miejski nie okazuje pośpiechu w 
staraniu się o pożyczkę g i doskonale zdaje so­
bie sprawę ą. cieząru, jaki by Wziął,, ba ,swpje' 
barKU J'T(» tet* zobowiązuje * Się pożyfcźk^;' opye 
ftijwłaśćłjrriej’ i ' tta^i^raystniej’. V;'

W  wyniku dyskusji Uchwalono Ztóągjiitfeie 
-pożyczki j a  koniecZnym' i zastrzeżeniem 'uzy­
skania przez ri Zajząd"M iejski;, dogodniejszych 
warunków pożyczki.’ ■ 1*S j i

, # > ,  2 .) £

Do członków Zw. Zaw. Prac. 
Fryzjerskich we Wrocławiu
Zarząd Związku Zawodowego. Pracowników 

Fryzjerskich we Wrocławiu zaprasza na 
W alńe Zebranie, które odbędzie w niedzielę, 
29 września br. o widz. 10 rano w  sali kon­
ferencyjnej OKZ Z, ul. 'Maśójjriecka 17; ' >

Porządek obrad: ,
1. Zagajenie,
2. Odczytanie protokołu z dnia 18 sier­

pni* br.
3. Sprawozdanie z działalności Tymczaso­

wego Zarządu,
■5. W ybór delegata na Z j a z d ,w  Łodzi,.
6. Wolno wniooki.
7. Zamknięcie obrad.

, Z uw agi,na, ważne zagadnienia, jak ie będą 
na zebraniu omawiane, prosimy o gremialne 
wzięcie udziału w obradach.

Za Zarząd Tymczasowy: (—J  B. Klejna.

Szkoła Krawiecka 
w Zgorzelcu

ZGORZELEC, w  . in icjatyw y ob. Ireny 
Gseęwińskiej i'< za poparciem Powiatowego 
Komitetu 'Polskiej P a rtii  Socjalistycznej zo­
stała otworzona w Zgorzelcu Szkoła Kroju, 
Szycia i Modelowania.

Przed kilku dniami nastąpiło uroczyste 
otWafcfe' szkoły, 'poprzedzone Msżą św. oraz 
poświęcenie'f lokalu. Zaznaczyć należy, że 
otwarcie ''powyższej szkoły spotkało się z Wiel­
kim ' uznaniem Społeczeństwa. Ilość uczennic 
jest jednak ograniczona zę Względu na brak 
subsydium' Oraz sił nauczycielskich.
L N a otwarcie przybyli przedstawiciele władz 
[i p artii politycznych.

W  podniosłym f  B«siraj|i wyCtuChatbo p rz e­
mówień inauguracyjnych, po czym odśpiewa­
no „Rotę"; -

Mnisimi IM ) .M i U IIT
I Zawiadamia że zostały uruchomione we Wrocławiu 

następujące agentury przyjmowania ogłoszeń:
1. Księgarnia Spółdz. W yd. „Wiedzy" Rynek 14
2. Kiosk gazetowy nr 3 przy ul. Krupniczej 

róg Podwala Świdnickiego,
3. Kiosk gazetowy Otir 7 przy ul. Curie Skło­

dowskiej (naprzeciw Kurat. Szkolnego).

W

Siekną Doiaeąo

Gryfogóra. 
Widok na wieżę 

ratuszową

R e p e r t u a r t e a t r w o ^ ^ ^

TEATR POPULARNY OKZZ 

; Sobota 28 IX kom edia muzyczna pt. „W y­
spa Hibiskusów" godz. 18. . . .

; N iedziela 29 IX kom edia muzyczna p t  
„W yspa Hibiskusów", godz.. 14-ta i 17,30.

TEATR DOMU ŻOŁNIERZA w  Ostrówiu 
W lkp. w ystaw ia w  dniu 30 wrześma, 1, 2 

[' .1 3  października w  wre W rocławiu, w  sąli 
j Teatru Popularnego °  godz. 19 W ielką 

_Rewię -W-14 odsłonach „Z Humorem i Pio­
senką". W  programie: tańce, śpiewy, skecze 
inscenizacje i In n e . Kier. tea tru  i reżyser 

P a i^ w s M  PĘ̂ .-^ Kjię r .^ r ty ą ty g ^ o ą  J -  
i M alesz ppor.

Repertuar Mu

„PIONIER" — Film prod; francuskiej pt, I 
„Blaski i cienie Życia kobiety" 

„POLONIA" — W inna 53. film produkcji |  
polskie) pt. „Znachor".

! Od poniedziałku 30 bin. w yśw ietla film' I 
p. t. „O szóstej wieczorem po w ojnie". .1 

„TĘCZA" —1 ul. Kościuszki 177, wyświetla ] 
film p t  „Szalony lotnik".
Dojazd tram w ajam i 5 lub 2. 

„W ARSZAWA" — Ol. Fredry 10 — sensa­
cyjny  film najnow szej produkcji franco- 1 
skiej „Skarb rodziny Guupi".

Początek w dni powszednie o godz. 17 i  19, 
W: niedziele i święta o godz. 15, 17 i 194]

Taryfa opłat za przejazdy tramwajami i autobusami
ZAKŁADÓW KOMUNIKACYJNYCH M. WROCŁAWIA

Na podstawie art. 28 pkt. 1 ustawy z dnia 11. IX. 1944 r, o organizacji tidtfl 
kresie działania Rad Narodowych w brzmieniu obwieszczenia Prezydenta Krajo 
wej Rady Narodowej z dnia 14 stycznia 1946 r. (Dz. U. R. P. NA 8, poz. 26), oraz 
na podstawie ark 1 p k t 3, art. 10 pkt. 2 i art. 18 dekretu z 20 marce 1946 r. o Ii 
nansach komunalnych (Oz. U. R. P. Nr. 19, poz. 129) uchwala Miejska Rada Na 
rodowa m. Wrocławia,1 taryfo na korzystanie z. miejskich Środków kółtaniką . 
cyjnych w brzmieniu następującym. '

Taryfa dzieli się na Ł tramwajową i II. autobusową 
Taryfa tramwajową obejmuje cztery rodzaje taryf.’ "

^  ^ A) taryfa normalna
|K ' B) taryfa ulgowa. ; Pff' ’ ł
*1 C) taryfa ulgowa pracownicza 

f  D) taryfa za przewóz rzeczy i zwierząt. ,
Taryfa autobusowa obejmuje trzy rodzaje taryf . rj

A) taryfa normalna
B) taryfa ulgowa.
C) taryfa za przewóz rzeczy i zwierząt' 11 *’ |  11

Ł T R A M W A J E
A) Taryfa normalna

1) bilet pojedyńczy bez prawa przesiadania. . . , i?
2) bilet miesięczny imienny na całą sieć tramwajową . . . . ‘ tl i 800
3) bilet miesięczny bezimienny na całą sieć tramwajową . . . ‘ zf.1500
4) abonament 10-cio przejazdowy * • -' .' ‘- ' V * V 1 zl. ' 80

IB ) Taryfa algowa
1) bilet pojedynczy beż prawa przesiadania dla wojskowych do stop­

nia oficerskiego, inwalidów, MO, ORMO, UB w uniformach,
oraz dzieci od lat 4 do 8 . . . . . . . . .  . . . zł... ..,1

2) bilet pojedyńczy bez prawa przesiadania dla oficerów Wojska
Polskiego ■ . ■ '. . i . • • : » . " V . • . • zł. 2.

3) bilet abonamentowy szkolny 60-cio przejazdowy’. . '« • . zl. BO
.; 4). bilet abonamentowy szkolny 120-cio przejazdowy . «’ * ; «’ • ' ii.- 100

C) Taryfa nlgowa pracownicza
1) bilet abonamentowy 25-cio przejazdowy '« • ■» *’"»  • § zk 50

§ 2) bilet abonamentowy' 50-cio przejazdowy . . .  «. . . zl. 100
3) bilet abonamentowy 100 przejazdowy . • * i, » . zl.«*20{)
4 )  ' bilet rodzinny^ 25-cio przejazdowy M W Sjff .ń*WJ»0

D) Taryfa za przewóz rzeczy 1 zwierząt ■
: 1) za przewóz bagażu o wymiarach powyżej 20X40X60 Mn , O n  zl. 20

2) za przewóz psów (w kagańcach i kotów) , . . . ,zl. 20
Za uchylanie się od opłat za przejazdy, za Jazdę na stopniach 
taranach itp., za tamowanie przejścia w Wagonach 1 nieprze­
strzeganie przepisów o ruchu, pobierana będzie opłata kąrna ... zł. 50 
Funkcjonariusze ssiraży pożarnej w uniformach jadący służbo­
wo, MO, ORMO, z długą bronią na przednim pomoście w liczbie -

m  ^iąltszej jakSlpsoby, mają prawp. przejazdu bezplętopgo.
;; IŁ A U T O B U S Y

Taryfa normalna . ±d*usfi.
pojedynczy bez prawa przesiadania . • • , *

2) bilet do Leśnicy j  Feiego Pola . . . * / » ' " >  » .  * a . ly
Rf Taryfa ulgowa L  . , ~
■ I) bilet pojedynjczy bez prawa przesiadania *- • i • « • * *>• o

2) bilet do Łeśiicy Mysiego Połą . . A M i lK t*  • * • • *** •
0) Taryfa za przewóz rzeczy i zwierząt *

za przewóz brgażu o wymiąraeh -20X40X1)0; cm , » » » . zł. 25
■Zif; Za przeyróa MgaZu o wyińraracfi ' kotów i '• 1. » . . • ♦ • ,Z ł.^2fr

Z taryfy ulgowej tr imwajowej B mają prawo korzystać:
*1) Dzieci od lai 4 dó lat '8 (do łat 4 beżpłaMe)
’ 2) Oficerowie V ojske Polskiego 

/7 ?) Wojskowi d< -stopnia oficerskiego
4) Inwalidzi pi jadający odpowiednie legitymacji 

, 5)i Członkowie 10, fflRMO, UB w uniformach

, 6) pqtąca się młodzież • wszystkich szkól uznanych przez Państwo, a znaj-
, . dujących Się ą a terenie m. Wrocławia.

Z taryfy ulgowej tramwajowej C mają prawo korzystać:
v Pracownicy urzędów i przedsiębiorstw -państwowych i samorządowych insty- * 
tućji charytatywnych, pracownicy zorganizowani- w Związkach Zawodowych nau­
czyciele szkół powszechnych i średnich, profesorowie Szkól wyższych.
Z taryfy ulgowej autobusowej B mają prawo korzystać:

Wszyscy wymienieni tąryfią ulgowej tramwajowej B i *6.*
Dyrekcja Zakładów Komunikacyjnych m. Wrocławia -* podaje do Wiadomo­

ści —, że w związku z ripwą taryfą tramwajową i autobusową, oraz zmianą di- ' 
tyczącą ulg — d la . młodzieży szkolnej i świata pćacy, miódzieZ szkolna będzie 
.tiógła nabywać abonament Szkolny d i 2 lub 4-ró krotnej jazdy tramwajami 
dziennie, bez prawa przesiadania na podstawie legitymacji wystawionej przez Za­
kłady Komunikacyjne m. Wrocławia. |  1

Legitymacje szkolne wydawane będą za opłatą zh 5 na podstawie ostemplo- 
wanych na % podpisem I' biSęż^cik" Zakładu Naukowego lub
Dziekanatu Wyzszfej u U e ln . * 1 w

Abonament ulgowy pracowniczy 25 —• 50 —‘,1-lJK) przejazdowy sprzedawany bę­
dzie na pKttfstaiwie legitymacji;wystawionej przez Zakłady {fom.unikacyjne . m- 
Wrocławia. ,

- Legitymacje uprawniające do ulg'rbędą wydawane za Ornatą zł. 5 na podsta-. 
tyWjf imiennych, wykazów .sp^>rząd.zonycb iprzez Zakłady i przedsiębiorstwa —'?a- 
pp%trzcme W,,;pięczgć .i podpis Dyrękcji Rady Zakładowej i Okr. Kom. Zw. Za- 
wodó\yycb, qii- Mazowiecka Nr, 2̂ *.

Abonament, rodzinny 25-cio przejazdowy będzie sprzedawany tylko głowie 
ród’ziny, ;’pd piftedstawieniu zaświadczenia i(yyfd$neĘp przez Administrację Domu), 
ż'e czldńSk rodziny nigdzie nie pracuje, lecz zajmuje się wyłącznie gospodar­
stwem domowym.

Pracownicy i członkowie rodzin jądąc. iną abonament ulgowy wręczać będą 
konduktorów! bloczki wraz -z legitymacją (bez legitymacji same bloczki .z biletami 
są nieważne).^Konduktor stwjerdzj zgodność, bloczka z legitymacją — pobierze 
jeden bilet za który wyda bjiet zamienny.; .4-

POSTANOWIENIE w y k o n a w c z e
Bijety .normajne miesięczne, imienne, miesięczne bezimienne, abonament 10-cio' 

prżąjazdowy' — ńprmalny — abóńameńt 8zkolny - do 2- l' 4-krotnego przejazdu’ 
a?!e,nń'iS,!*abótfament pracowniczy 25 — 50 — i 100 prZejazdówy, ofaż iódzitiny, 25 ’ 
— przejazdowy — będą sprzedawane wyłącznie w niżej podanych miejscach.

’*'l)f W 1 ‘Zarządzie^ Miasta — PŁ. Wolności parter, pok. 90 a;
• 2) w Wydziale Budowlanym Zarządu Miejskiego PI. Sóinyr parter; 

i; 3) w wagonie tramwajowyrn ustawionym przy^Pl. Staszica;-<><-
• 4) ■ w zajezdni! tramwajowej na Sępoinie;
.5) 'W- teidynkii' Adin, Zafcl. Kom. m. i Wrocławia; przy Ul. K ręte j.^ ; .
6) w Wydziale Finansowym-Zakl. Kom. m, Wrocławia, przy pi. Łokjetka 
ts-ś iNr. 9 (pierwsze piętro). !/.

Sprzedaż w wyżej podanych miejscach odbywać się będzie od godz. 9-tej rano do 
gądz, j8j bez przerwyi,,

Abonament ulgowy na każdy następny miesiąc można nabywać.od dnia 21- 
go każdego miesiąca.
U W  A G  A t

Ponieważ ze . w,zgjędó^ t.e<;hnicznych nie będzie można wystawić Wszystkich 
legitymacji pracowniczych do dnia 1. X- 1946 r. przeto na miesiąc październik’ 
sprzedawane będą bloczki abonamentowe pracownicze na podstawie kart upraw- 
majMyCh dej ulg, typu B i C, które są w posiadaniu pracowników — lecz nie in 
aywiauainie, a-zbioroWó na podstawie spbrz^dzonycb przez przedsiębiorstwa i. 
iSfiKłady brsfcy iist.. ' ,

■ 'Abónaińtenf 1 sżkóińy, błóCowniczy'A|: rc0^'^^wSif® ^”'jest’“tfl8S''“68* teh" u m r - 
sisjc na* który 'jest *wykupiony. ' ' “  ż /

Taryfa niniejsza uchwalona przez ‘ Miejską./Radę Narodową-r-1̂w dniu.25. IX 
1946 r., wchodzi w życie z dniem 1-go października 1946 “r.

Wrocław,- dnia 26 września 1946 A Dyrekcja Zakładów Komunikacyjnych 
(K A  ••.-.i.- i w. W rocław ia

Ogłoszenia drobne
Zakład zduński, budowa pieców i kuchni, 
Bosiacki Antoni, Legpioa, ul. Kamienna.-%1 

(955) '

W arsztat mechaniczny, Łukasiewicz Marian I 
i 'Ska, Lęgńfca. ] Uli W rocław ska 45. (957^1

POLACY Z CHRYSTIANSTUf Nazywaffl! SiĆ 
Gąsiorowski W ładysław; la t 23, rzucono na 
m nie potwarz, że bytem  volksdeutschern i 
znęcałem się nad Polakami. Potrzóbu.jf 
świadków do  rehabilitacji. M ieszkam w Bia- 
kibrzeziu-, u lica 'Dworcowa1' 40/ ■ (959)'

WARSZTAT STOLARSKI, N ow acki Leon, 
Legnica, ui,'. Kamienna i l a .  (960)

Prowadzę Pralnię i  Farbiarnię, Sikorski Jan, 
Lęgpjpp., uU W rorfawSlsa. 4 2 .,, (961)

WARSZTAT STOLARSKI, ‘ Legnica, ul. Zło- 
togórśfca^ l. ' (962)'

ZAKŁAD FRYZJERSKI, Siw ień Wacław,; 
L.egąica. u lica W rortaw ska 22. 19.63)

CIUNSKIEGO, JUSTYNA, któł*y służył w 
DOW WYdCłaW5 r  został żdemobilizowany 
dnia17 kwietnia, poszukuje- m atka, Wroc- 
ław-Leśnica, ul. Brzezińska 9.. (965)

UNIEWAŻNIAM: kartę  . ew akuacyjną wy­
daną w e Lwowie, na nazwisko Cioroch An­
toni, zamieszkały we wsi Bąf, pow. Gródek - 
Jągie)).pński. ’ . . (666)

( N iem cy skamlające, 
Niemcy żebrzące, wyzute 
z buty mordów, którym 
nic nie miało się oprzeć, 
widzimy w książce

Karoła MAKUŻYŃSKIEGO

JORYMBERGR- 
NIEMCY 1946 r.”

Spółdzielnia Wydawnkza „WIEDZA"

Ogłaszajcie się
w „Naprzodzie Dolnośląskim”!

CENY OGLOSZi [O g ło sz en ie  diobne po ó zł za wyraz Poszukiwania, rodzin 1 pracy pp 3 z ł. reklamowe 15 zł W tekście 25 zł. tłustym drukiem 100 proc, drp2ej. /.W numerach niedzielnych 50 proc. drożej. Przy
w ielokrotnych ogłośzhniach — ra b a t Ze terminowy druk ogłoszeń. Administracja nie odpowiada. ;' v  j W D I P i

. O dbito w Zakładach Graficznych Spółdzielni W ydawniczej ...W iedza" we Wrocławia, ul W ierzbowa 30.

Redaktor: Mgr i aisłtw Winnicki F 3750 Wydawca: Spółdzielnia Wydawn, „Wiedza"


